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WYCHODZI CODZIENNIE. 


Przedpłata wynosi we Lwowie rocznie 18 złr. -= pólr 
enie 4 złr. — kwartalnie 4 złr. 50 cnt., — mies 


= 


crnie ] vir. KO cnt. 


Z przesyłką pocztową w Państwie Austrjackiemy 
12 złr. — kwartalnie 


rocznie 24 z!r. — półrocznie 

6 złr. -- miesięcznie 2 złr. 
przesyłką pocztową za granicę: do całych Niemie 

rocznie 50 marek - 


Numer kosztuje 10 centów. 


z. 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


kwartalnie 12 marek 5 «gr. — 
de Francji, Anglii, Belgii, Włoch i Szwaj- 
carji: rocznie 80 franków ~ kwartalnie 20 franków. 


We Lwowie, Czwartek dniu 9. Lutego 1882. 
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Rok XV ów | 


Przetpłatę i ogłoszenia przyjmnją we LWOWiE: 


Biure Administracji „Driennika Polsk'ego* przy ułicy Sykstu- 


skiej |. 2, w dowa p. Bernsteina; we Wiednia. Ham 
turgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazyl, 
Szwajcarji i Wrocławiu pp- Haasenstein et Vogler; we 
Wiedniu A. Oppelik R. Mosse, Kotter i Spł.; w Wiarsze- 
wie Reichman et Frendłer Biuro anonsów; w Paryżu 
pułkownik Raczkowski Faubourg Poissoniere $8. — 
Ogłoszenia przyjmuje Agencja p. Adama Ciborowskiege 
Rue Clement 4 Paris. 


©głojszenia przyjmuje się] za opłsią 6 centów od miejsca 


objętości jednego wiersza drebnym drukiem (petit. ) 


Listy z pienią*zmi mają być przesyłane fianco do Admini 


stracji , Dziennika Polskiego”. — Listy rekłamacyjn 
nieopieczętowane nie podlegają opłacie. 


Rekiamy w rubryce „Nadesłane* 20 et. od wiersza. 


Lwów 8. lutego. 


Z małemi odmianami wszystko zaczyna się 
tak samo kroić, jak w r. 18756 i 1676, kiedy Mo- 
skwa postanowiła zniszczyć Turcję. 

Zaledwo delegacje wspólne skończyły onegdaj 
swoją nadzwyczajna sesję i uchwaliły kredyt na 
koszta kampanji południowo słowiańskiej, wysłu- 
chawszy pochwał hr. Kalnokyego dla lojalnych 
sąsiadów w Czarnogórze, Serbji i Rosji, i zaledwie 
odczytaliśmy recepisy petersburgskie owych po 
chwał hr. Kalnoky'ego, a już spotykamy się z 
uwagi godnym głosem ze stolicy carów, który tem 
bardziej powinien w Austrji trafić do przekonania, 
ile że nie znajduje się już w żadnym bezpośrednim 
organie Katkowa lub Suworyna, ale w samym 
Wzestniku prawitielstwiennym, tj. w takim orga- 
nie urzędowym. jakim jest np. Wirm'v Zig. 

Rzaczony organ carski podaje dnia 6. b. m. 
z Cetynji korespondencję, datowaną dnia 18. gra 
dnia z. r., a w niej ustęp taki: „Całkiem bezpar- 
cjalnie należy wypowiedzieć, że Austrja od pierw 
szej chwili pomiatała stypulacjami berlińskiego 
traktatu, a teraz przychodzi z wielką siłą wojsko- 
wa, zapominając o zobowiazaniach, które przyjęła 
na siebie w obec Europy i ludu. któremu przy 
rzekła zupełną swobodę i polepszenie doli*. 

W wyrazach „tych leży akt oskarżenia ze 
strony „lojalnych sąsiadów, nad któremi rozpły- 
wał się hrabia Kalnoky, a pismo to datowane 
jest z tej pory, kiedy z ks. Czarnogóry z nadzie- 
ja najlepszego |= Hnyc prowadzono układy o 
zaprowadzenie kordonu przeciwko  Hercogowinie. 

Urzędowemu aktowi oskarżenia, towarzyszy 
tego samego dnia komentarz w organie Aksa- 
„kowa (Ruś), który pisze: Hordy uustrjaekie zale- 
waja półwysep bałkański dla zupełnego stłnmienia 
ducha słowiańskiego. To znaczy: rozpoczynają 
wyprawę przeciwko Rosji. Każda kropla 
krwi słowiańskiej pada na naszą 
duszę i wzywa nas do zemsty. Co rząd zrobić za* 
myśla—nie wiemy, ale trudno przypuścić, aby po- 
szedł za radą organów liberalizmu petersburskie- 
go, albowiem aby przeszkodzić wystąpieniu upra- 
wnionego współczucia dla walczących Hercogowih- 
ców, nie masz on innego Środka, jak stanąć na 
czele ruchu, i dyplomacji rosyjskiej nadać należy- 
ta dyrekcję.“ 

Słusznie Głos nazywa ten artykuł m ani- 
festem wojennym przeciwko Austrji i po- 
wiada, ża „polityka wielkiego państwa nie powin- 
na się kierować uczuciami; bez rozwagi, bezmyśl- 
nie rozpoczęto ostatnią wojnę turecką, i cóż 
pyta Goto'—wynikiem ? Niechaj na to odpowie 
Aksakow, który prze do drugiej smutnej próby !* 

Nie jesteśmy bynajmniej tak meiwni, aby 
mniemać, że odezwy rozważnych Rosjan znajdą 
uwzględnienie w Petersburgu, mianowicie w sfe 
rach urzędowych, gdzie Ignatiew, Pobiedonoscew 
j Katkow obecnie rej wodzą. Ogólny nastrój 
obecny prasy rządowej rosyjskiej jest dowodem, 
jak mylnemi były optymistyczne zapewnienia, że 
hr. Kalnoky'emu, gdy się żegnał w Petersburgu, 
przyraeczóno, miurkować hecę dziennikarską prze- 
ciwko Austrji. Czas wielki, aby sfery decydują- 
ce w Wiedniu nabrały prawdziwego wyobrażenia 
o tem, co się gotuje, i z ubołewaniem widzimy, 
że Polit Cor". podobnie, jak to czyniła za cza- 
sów hr. Andrassego. ciągle różowo się zapatruje 
na intencje władców moskiewskich. W  nrze 
Ł dnia 6. b. m. pisze ona, że „mowa toastowa 
jen. Skobielewa w wysokich kołach rosyjskich 
zrobiła bardzo złe wrażenie, i ściągnęła 

nę na jenerała, który też wskutek tego wziął 
dymisję i udał się do Paryża”. 

Owoż jeżeli prawdą jest, że Skobielew wziął 
dymisję, to można być pewnym, że uczynił to w 
najzupełniejszem porozumieniu z wysokiemi sfe 
rami rosyjskiemi, i niebawem wypłynie na wido- 
wnię w podaj roli, jaką odegrał Czernajew w 
r. 1876, biorąc na siebie wykonawstwo „zemsty,“ 
o której pisze Aksakow. 


Centralny komitet panslawistyczny w Mo- 
skwie dla oka tylko został niby rozwiązany za 
czasów Szauwałowa. De facto nigdy nie zaprze- 
stawał dziuluć. Dowodem agitacje w Galicji i wy- 
buch w Ilercogowinie. Dziś ożywiła się jego 
czynność, już rozpoczął zbierać »ubsydja pieniężne 
na pomoc dla „braci* walczącej, i już rozpoczęły 
się transporta „dobrowolców.* Ochotników tych 
rekomendują damy z krasnawo chresta (czerwo- 
nego krzyża) do Aksakowa, który centralne biuro 
panslawizmn założył w kredytowym banku ziem 
skim w Moskwie, i zkąd sekretarz jego Nowo» 
silceów wyprawia ochotników. 

W ostatnich dniach rozpuszczono wiadomość, 
że niejaki Teodorowicz dopuścił się w Cetyni za- 
machu na księcia Czarnogórskiego. Teodorowicz 
ma być szwagrem Imerczyca, sekretarza akcyjnego 
komitetu w Cetyni, i schwytany miał się tłnma- 
czyć, že strzelał do orła, krążącego po nad głową 
Nykity. Tymczasem Nykita bawi w Antivari, i 
całą tę bajeczkę osnuto zapewna w tym celu, aby 
księcia Czarnogórskiego, z którego ramienia nie- 
zawodnie przesłano do Petersburga wspomnianą 
skargę na Austrję, wystawić w świetle człowieka, 
który chce być lojalnym dla Austrji, ale nie może 
nim być wobec groźnego usposobienia swojego 
ludu. Nykita usunął się na bok i pozostawił wol- 
ną rękę agitatorom, pomiędzy którymi figurują 
całkiem jawnie oficerowie rosyjscy. 

Sytuacja jest tedy bardzo jasna, i chodzi 
tylko o to, aby ja w Wiedniu widziano tak samo 
dokładnie i wyraźnie, jak ją widzą wszyscy lu- 
dzie obznajomieni z dziejami, podstępami i spo- 
sobami rewolucyjnej polityki caratu rosyjskiego. 
Wszelkie łudzenie się będzie zno- 
wu błędem, którego skutki skrupią 
się, ale już nie na—Tureji 


Prawo propinacji. 


Wydział krajowy, jak donosi Czas, wziął już 
inicjatywę w sprawie zniesienia prawa propinacji 
w miastach galicyjskich osobnemi ustawami. Re- 
prezentacje powiatowe tg zyc już okólnik infor- 
macyjny w tej mierze. Chodzi przedewszystkiem 
o wykazanie, czyli i które miasta w każdym po- 
wiecie położone, posiadały w chwili wydania u- 
stawy z 30. grudnia 1875 r. prawo propinacji w 
swoim obrębie gminńtyru* Nastepnie pouczyć mają 
Wydziały powiatowe, Imieniem Wydziału krajowe- 
go, miasta te, o potrzebie zniesienia ich prawa pro- 
pinacji osobnemi ustawami, oraz o tem, że po 
zniesieniu prawa propinacji i zaprowadzeniu opłat 
na utrzymanie funduszu rę py opłaty te 
nie będą podlegać ani podatkowi dochodowemu, 
ani należytości skwiwalentowej; że wskutek tego, 
zniesienie prawa propinacji i zastąpienie tego 
dochodu opłatami, jest w każdym razie rzeczą 
korzystną dla gmin. Wychodząc z zapatrywania, 
że reprezentacje gminne najlepiej znają miej- 
scowe stosunki, Wydział krajowy wyraża zdanie, 
że w pierwszym rzędzie zadaniem reprezentacji 
gminnej każdego miasta posiadającego prawo pro- 
pinacji, jest rozpatrzyć się w tych stosunkach, o= 
cenić korzyści zniesienia prawa propinacji, wdro-= 
żyć rokowania ze stronami interesowanemi, jeże- 
liby gmina nie była wyłączną właścicielką prawa 
propinacji, lub gdyby to prawa na dluższy czas 
wydzierżawione było, i wystąpić z projektem u- 
stawy oznaczającym wysokość opłat, graniee rejo- 
nu konsumcyjnego, oraz wszystkie inne szczegó- 
łowe przepisy, oparte na stosunkach miejscowych. 
Projekt taki wejsć może do Sejmu oczywiście 
tylko za pośrednictwem Wydziału krajowego. Jako 
wzór do układania projektów posłużyć może mia- 
stom prowincjonalnym ustawa o zniesieniu prawa 
propinacji we Lwowie. Stosunki miejscowe Lwo- 
wa są wprawdzie odmienne, ale zawsze zachodzi 
znaczna analogja. Ustawa ta będzie może w ka- 
żdym razie dobrem źródłem informacyjnem. Je- 


szcze lepszem źródłem będzie uchwalona na ostn- 
tniej sesji sejmowej, ale dotąd nie sankcjonowuna, 


ustawa o zniesieniu 


prawa 
borze. 


propinacji w Sam- 


Mowa ks. Jerzega Czartoryskiego 


(na posiedzen'u delegacji austrjackiej d 5. lutego br.) 


Nie będę dotykał wywodów militarnych i 
finansowych szan. preopinanigę który je ze zwykłą 
sobie precyzją wyłuszczył przad nami. Przedstawił 
on nam sutuację ogólną, o ile dotyczy przyszłości 
monarchji tak pod względem militarnym, jak i 
we względzie finansowym, w ciemnych nader ko- 
lorach. Nie czuję się powołanym do przeciwsta- 
wienia owemu ciemnemu obrazowi innego, bar- 
dziej jasnego, różowego. Wszak ci jest rzeczą jasną, 
że my wszyscy, jak tu jesteśmy, przystępujemy 
dziś do spełnienia naszego zadania — przynaj 
mniej wobec projektu rządowego — nie z weso- 
łym umysłem. . 

Widzimy przed sobą nowe walki, nowe straty 
w ludziach i nowe ciężary. któremi musimy obar- 
czać kontrybuentów. Powiadam: nowe walki, 
a to nie z zewnętrznym wrogiem, ale z ludnością, 
którąbyśmy radzi. widzićli stanowiącą naszych to- 
warzyszów w wielkim zwiąaku narodów tej mo- 
narchji ; nowe straty w ludziach, które 
lubo jak się spodziewamy,: nie będą znacznemi, 
przecież nas dotykają boleśnie, tem boleśniej wła- 
śnie w rozumieniu i przedstawieniu szanownego 
sprawozdawcy i pana preopinanta; wreszcie po- 
wiadam nowe ciężary; za któremi, rzecz 
prosta, trudno jest każdemu z das głosować. Jeśli się 
aważy, jak trudną jest rzeczą zaoszczędzić choćby 
pół miljona w etacie państwowym, jak ciężko 
przychodzi nam zawotować nowy podatek, dajmy 
na to, L'h lub parę miljonów wynoszący, jeśli się 
wspomni, jak często nie można dla braku pienię- 
dzy, czynić wydatku parukręć sto tysięcy złotych 
na cele produkcyjne — gdy to się wszystko, po- 
wiadam, zważy, to naturalnie tem cięższą staje się 
rzeczą dziś zawotować żędane 8 miljonów na cele, 
które przecież nikt nie nazwie produkcyjnemi, i 
które ostatecznie w najlepszym razie zmierzają 
tylko do tego, aby przywrócić status quo ante 
w prowincjach okupacyjnych. Już pomimo to, że 
jest piawdopodobnem, iż suma ta okaże się nie- 
wystarczającą i będzie u ay być przekroczoną, 
oraz że po jej wydatkoweżdu zacanie się dopiero 
właściwe dla nas zadanie zaprowadzenia stanu nor- 
mainego, trwałego i uporządkowanego w powyż- 
szych prowincjach. Pomimo to przecież wszyscy 
zawotujemy tę sumę. Jesteśmy bowiem wszyscy 
przekonani 0 konieczności uchwalenia kredytu 
tego; inaczej postępować nie możemy. Ale wła- 
śnie owa ważność sytuacji i owa uczucia, które 
nas z tego powodu przejmują, sprawiają, że gło- 
sowanie nie może odbywać się li milcząco, i że 
musimy wyjawić uczucia, które w nas żyją. Wszakże 
nietylko to, gdyż i niektóre ze słyszanych tu wy: 
wodów, powodują przyjęcie pewnego określonego 
stanowiska w tej kwestji, i przedewszystkiem też 
Sprawozdanie większości komisji skłoniło mnie do 
odzywania się w tym przedmiocie. Co się tyczy 
Sprawozdania, tu sądzę, że fjbyły dwa sposoby 
jego uskutecznieniu. Pierwszy polegał, podług me- 
go zdania, na tem, żeby go bardzo treściwie i 
krótko zredagować, byleby tylko usłyszeć eoś po- 
dobnego, co nam dziś p. sprawozdawca na wstępie 
generalnej debaty powiedział. Przytem pozwalam 
sobie wypowiedzieć zdanie, że to, co p. sprawo- 
zdawca dziś mówił, jest właściwie jego refera- 
tem, podczas gdy drukowany referat jest rezul- 
tatom już to dyskusyj w komisji odbytych, już 
też głosowania, które tamże miały miejsce. Re- 
ferat ten przedstawia nam przedewszystkiem w 
formie opowiadającej i nader dokładnie pewne 
rzeczy, które nam wszystkim już są znane, a na- 
wet całej publiczności z gazet. Dopiero w drugiej 


połowie drugiej stronnicy opowiadacz zmienia się 
w krytyka: tu właśnie czynionym jest zarzut, 
czyłi po prostu gani się rządowi, że się znajdował 
w błędzie, i że miały miejsce „niedopatrzenia, nie- 
zaradność i nieporozumienia, lubo nie zawsze zbyt 
znaczne.* — To zostało wypowiedzianem jako 
przekonanie komisji, wszakże bez 
bliższego określenia, ale z drugiej strony 
zarzutom tym nie została nadana donio- 
słość zasadnicza (prinzipiełle Wichtigkeit). 
Dalej było powiedziane, że w komisji zostało 
uwydatnionem, iż „w trzech kierunkach 
głównych winnaby nastąpić częściowa zmiana do, 
tychczasowaj polityki,“ a mianowicie: w kwestji 
agraryjnej, egzekucji podatkowej (gdzie zalecono 
ostrożność i częściową redukcję) i uwzgiędnienia 
pewnych religijnych poglądów na schyzmatyckie 
pisma. 

Tymczasem godnem jest zaznaczenia, że wię- 
kszość komisji nie uważału za stosowne dozwolić, 
by jeszcze coś innego i być może coś wa- 
żniejszego zostało w druku wzmiankowanem, 
jak to, co się uwydatniło w komisji. 
A gdy właśnie to było przedmiotem uwag człon- 
ków naszej partji, a zatem i tu leży powód, 
dla którego się czuję powodowanym do obecnego 
przemówienia. 


Możnaby być zdania, że w tej właśnie chwi- 


li, nie należało śledzić przyczyn powstania. Nie- 
zależnie od tego sądzę, że byłoby też bardzo 
trudno z apodyktyczną ścisłością przyczyny te 


podać. Ale właśnie przy tej okoliczności; eo 
zresztą tak sprawozdawca jak i poprzedzający go 
pierwszy mowca uczynili — możebnem jest rzu- 
cić pewne poglądy na administrację prowineyj 
okupacyjnych. I ja sobie też pozwolę wypowie- 
dzieć parę słów o tej administracji, bez względu 
na bezpośrednie przyczyny powstania. Było sta- 
wiane zapytanie, czy w tak wyjątkowych wa- 
runkach, nie byłoby skuteczniejszem przekładanie 
administracji czysto wojskowej nad administrację 
cywilną? Nie potrzebuję zapewniać, że w zwy- 
kłych okolicznościach wolałbym z pewnością za- 
rząd cywilny. Pomimo to przyznaję, że są ma- 
menta, w których zarząd wojskowy , może się 
okazać bardziej celowi odpowiednim. , Wszakże 
w jednej, jak i drugiej administracji, wszystko 
zależeć będzie od osób, które na jej czele stoją i 
od ducha, w którym się ją prowadzi a miąnowi- 
cie czy jest zastosowaną do potrzeb miejscowych. 
W ogólności możnaby twierdzić, że jeśli sytuacja 
rzeczywiście jest wyjątkowa, «to należałoby. się 
zgodzić na administraeję wojskową w rodzaju 
stanu przejściowego, która po uskutecznionej pa- 
cyfikacji, ustąpić winna miejsce cywilnej. Główną 
jednakowoż rzeczą, podług naszego poglądu, jest 
kierunek narodowy administra- 
cji, który po części przez szan. delegowanego 
dra Klaica był wzmiankowany i który też był 
uwydatniony w komisji. Dr. Klaic powiedział, że 
administracja przedewszystkiem powinna być 
„dobrą*. To się rozumie samo przez się. Nie sa- 
dzę jednakowoż, aby nawet przeciwnicy kierunku 
narodowego w administrowaniu, byli zdania, iż 
pojęcia administracji „dobrej“ i „narodowej“, a 
jak w obecnym wypadku „dobrej“ i  „słowiań- 
skiej“ wzajemnie się wykluczają, Poszedłbym na- 
wet nieco dalej. W kraju słowiańskim admini- 
stracja w kierunku narodowo-słowiańskim, winna- 
by pozyskać uznanie jako prowadząca, jeśli nie 
do bezwzględnej „dobroci*, to przecież do tego, 
że ona się okaże jedynie odpowiadającą potrze- 
bom miejscowym i tylko taka ma wideki powo- 
dzenia i trwałości, jak to nawet szan. preopi- 
nant zauważył. Zalecając zaś narodową admini- 
strację, nie żądam, by n. p. władze miejscowe 
korespondowały z władzy centralną w języku 
serbskim lub kroackim; o tem myśli nie ma. 
Ale o tyleż mniej może nam wystarczyć to, że 
nas zapewniają, iż władze niższe komunikują się 
z ludem w jego własnym języku. Boć to przecież 
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nie sztuka, moi panowie, gdyż lud nie zna inne., 
go języka. My przecież myślimy tendencją, ducha 
administracji. 

Można być za, albo przeciw, ale nieporozu- 
mienie zdaje się tn jest nie możebnem i dla tegu 
sądze, że z jednej strony władze ta- 
meczne od najwyższej do najniż- 
szej, winny mieć przekonanie, że 
są wsłowiańskim kraju, iże mu- 
szą administrować w tym kieran- 
ku; A z drugiej znowu strony powinnaby 
ludność uzyskać przeświadczegie, 
że w imieniu cesarza, rządzą ią 
współplemieńcy z uwzględnieniem 
jej awyczajów, obyczajów i tra- 
dycyj. Mniemam, że kierunek ten zatrzymać 
nakaznją trojakie względy.  Przedewszystkiam 
warnnki miejscowe; powtóre warunki 
podstawowe prawdziwej austrjackiej polityki we- 
wnętrznej, a po trzecie warunki polityki Z a- 
granicznej naszej monarchji. 

Co do pierwszego, to rzecz nie potrzebuje 
komentarzy. Kraj jest słowiański, otoczonym on 
jest Słowianami, dlatego kierunek narodowy zda- 
je mi się być nieodzownym, ale też i najmądrzej- 
szym i najsprawiedliwszym, by naród nie tylko 
uśmierzyć, ale i pozyskać dla Austrji, 


UG się tyczy drugiego punktu, to Niestety 
rożchodzimy się w zdaniach, ale przynajmniej 
członkowie naszej partji od dawna reprezentują 
pogląd, że poszanowanie, pielęgnowanie i za- 
chowanie indywidualności każdej narodowości 
stanowi jeden z głównych warunków wewnętrznej 
polityki austrjackiej. A dla tego nie widzę, dla 
czego administracja takiej  Bośnji miałaby 
stanowić wyjątelkgJestem Dawei w szczęśliwem 
położeniu powołdffla się dziś na pewne świa- 
dectwo, na które nie byłem przygotowany i które 
dlatego zacytować jest mi tem przyjemniej. Zna- 
komity mąż stanu, który kieruje sprawami We- 
gier, wypowiedział zdanie — jeśli gazety się nie 
mylą — że wprawdzie jest przeciwnikiem ten- 
dencyj panslawistycznych, ale, że żywi zupełną 
sympatję dla dążności pojedyńczych narodów 
słowiańskich. Witam wyrażenie to ze szczególną 
radościę, gdyż jestem przekonany, że tenże mąż 
stanu, którego energja i zdolności znakomite 
wzbudzają powszechne utnanie, udzieli kierunko- 
wi temn znacznego wpływu swojego. 
Przyszedłszy do trzeciego punktu, chciałbym 
tylko bardzo lekko dotknąć się stosunków zagra- 
nicznych; nie mam bowiem wcale zamiaru mówić 
o sprąwach zagranicznych i nawet chwilę obecną 
uważam za wcale na to niestosowną, gdyż 
sprawa, o którą nam idzie, jest czysto wes 
wnętrzną. Pomimo to jednak, nie można ujść 
wzmianki o pewnych stosunkach 2 zagranicą, a 


jeśli zresztą wspominam o tych stosunkach, to 


nie czynię tego ze stanowiska mojej narodowości, 
do której specjalnie należę, i gdzieby mnie mógł 
spotkać zarzut uprzedzenia , lub jednostronności, 
ale raczej ze stanowiska ogólno-austrjackiego — i 
bez żadnego względu na chwilę i położenie o= 
beene. 

„Nie biorę bowiem teraźniejszości za miarę, 
Mniemam przecież, że szkodzić nie może, jeśli się 
niekiedy zwróci uwagę na daleką przeszłość i ma 
się oczy zwrócone także i na późniejszą przyszłość, 
W tym względzie sądzę, że Austrja w swej 
polityce wschodniej ma pewną misję do 
spełnienia, i że prócz zadania ma pola han- 
dlowem , ma ona jeszcze polityczne zadanie, 
które niejako ma być środkiem dla pierwszego. 
Tę zaś misję Austrji widzę w tem, że ona dla 
chrześcianskich, słowiańskich naro- 
dów Wschodu winna być przyjacielem, 
obroną, ucieczką i punktem atrakcyj- 
nym. Na tem polu spotykamy niestety potężnego 
konkurenta. Walki o tę konkurencję, zdaje się 
nawet wrogą nam, nie należy nam unikać; gdyż 
owszem winniśmy ją prowadzić środkami propa- 


PAMIĘTNIKI JEN. WYBRANOWSKIEGO, 


(Ciąg dalezy.) 

Przeprawiwsży się przez rzekę Salę, wojsko 
polskie w pochodzie ku Francji z całą armją fran- 
cuską, rozbitą i zdezorgunizowaną, stanęło na od- 
poczynek pod miastem Kkersbergiem, gdy ujrzano 
nadjeżdżającego cesarza  Ujrzawszy wojsko pol- 
skie, odpoczywające w pobliżn drogi, kazał się 
zatrzymać powozowi i przywołać generała Dąbro 
wskiego do swej karety. Po dłuższej z nim 
rozmowie wysiadł z powozu, wszedł między 
wojsko, kazał rozpalić ogień i grzał się przy nim 
wraz z królem neapolitańskim. Wezwał także 
de siebie księcia Sułkowskiego, a odjeżdżając, dał 
mu rozkaz, ażeby, Pozostawszy na pozycji dopóki 
całe wojsko francuskie nie przejdzie praez Ekers- 

„ następnie tylną straż armji formował. 

Wiadomość ta bardzo przykre na całe wojsko 
polskie wywarła wrażenie. Żołnierz bitny i pełen 
poświęcenia, widział jednakowoż w tym rozkazie 
Napoleona chęć widoczną ratowania armji fran- 
ruskiej, kosztem Polaków, których łudzące gład- 
kiemi słowami, umiał Napoleon wyzyskiwać mę- 
stwo, nie troszcząc się o nich w duszy, 

— Utraciliśmy naszą OJCzyznę — sarkali żoł- 
nierze — oddalamy się od niej, nie mając nadziei 
ujrzenia kiedykolwiek, a tn nas na oczywistą za- 
tratę skazują. 

Wszyścy oficero 
Dąbrowskiego i przedsta 
cesarza na widoczną zgubę ' > 
te więc przychodzą prosić jenerala, Rby przedsta 
wił' to cesarzowi, że garstka’ ta Polakow,” roseau 


qopa po całej armji, częstemi bojami zaezorgani 


wili mu, że ten resknz, 


zowana i smutkiem po stracie ukochanego wodza 
przejęta, chce reprezentować swój naród przez 
nieprzyjaciela gnębiony, że zawsze pozostanie ce- 
sarzowi wdzięczną i wierną do ostatka, i pragnie 
mu być użyteczną, ale rozkaz obecnie wydany — 
zniszczy ją do szezętu. Prosili jenerała Dąbrow- 
skiego, aby przypomniał cesarzowi, że z wszyst 
kich sprzymierzeńców oni jedni pozostali mu wier- 
nymi i chcą dò końca wytrwać przy nim, że w 
nim pokładają wszelką nadzieję i całą przyszłość 
Polski w jego ręce składają; nuostatek, że wszedł- 
szy w granice Francji będą mieli sposobność oka- 
zać wdzięczność cesarzowi, gdy ich wszystkich 
pod BE sztandar zgromadzi itd. 

znał słuszność tych uwag jenerał Dąbrow- 
ski, i zaraz udał się do króla neapolitańskiego, 
który podówczas był przy cesarzu, lubił Polaków 
zawsze i znał się od dawna z jenerałem Dąbrow- 
skim. Skoro król Murat usłyszał wniesioną prze- 
zeń prośbę, z największą chęcią podjął się przed- 
stawić ją cesarzowi, co teź i uczynił, Napoleon 
usłyszuwszy z ust szwagra swego prośbę Polaków, 
przyjął ją bardzo życzliwie i oświadezył jenerałowi 
Dąbrowskiemu, że zawsze był przekonany o wier- 
ności Polaków, i ceni wysoko ich patrjotyzm, któ- 
rym się zawsze odznaczali. Natychmiast też od- 
wołał rozkaz, aby Polacy tworzyli tylną straż ar- 
mji, cofającej się ku granicom Francji, i przyła- 
czył ich do swej gwardji, z którą już razem dal- 
szy marsz odbywali. A dla zapewnienia o swych 
dobrych chęciach, kazał nadto oświadczyć wojsku 
polskiemu, że za ośm dni zawiadomi go o dał- 


wie zebrali się u jenerałą|SZYch jego losach. 


Widocznie chodziło Napoleonowi, aby na ra= 


ę naraża wojsko polskie, | ie qśmierzyć nieukontentowanie Polaków, i zająć 


myśl ięh oczekiwaniem tego, wo za ośm dni usły- 
BABĆ mają, a odwrócić od chwili obecnej, Sztuka 
to dyplomacji, umieć zawsza zręcznie łudzić pa- 


dziejami, a w niej Napoleon był równie bi 
jak w swych pomysłach strategicznych. 

Z wielką radością przyjęło wojsko polskie 
wieść o odpowiedzi cesarskiej i odwołaniu zgu- 
bnego rozkazu. Podczas dalszego marszu ku gra- 
nicom Francji, znaleźli się ludzie, niecni intrygan- 
ci, którzy otoczywsay księcia Sułkowskiego, zaczęli 
go nakłaniać , aby nie szedł z wojskiem polskiem 
do Francji, lecz odprowadził Napoleona tylko do 
Renu, tam go pożegnał i zażądał dymisji, a na- 
stępnie, aby wszedł w układy z cesarzem rosyj- 
skim Aleksandrem I, który miał już w swem po- 
siadaniu całe Księstwo Warszawskie. Z układów 
tych rokowano wielkie korzyści dla kraju, a wię- 
ksze jeszcze dla tych osobiście, którzy pierwsi 
z takiemi oświadczeniami wobec rosyjskiego mo- 
narchy wystąpią. Wymogli więc na Sułkewskim, 
że się na to zgodził, poczem usiłowali pozyskać 
dla swych zamiarów całe wojsko, przedstawiające 
oficerom i żołnierzom, że nie mają po co iść do 
Francji, że krok taki nie zgadza się z dobrem kra- 
ju, że jenerał Dąbrowski tylko dla własnych, oso- 
bistych korzyści zdąża do Francji, nakoniec, że 
dla Napoleona dość już Polacy bezowocnie się po- 
święcali, że lepiej jest oddać się temu monarsze, 
który Polskę zawojował i obiecuje wskrzesić ją, 
niżeli iść za Napoleonem , którego gwiazda już 
zgasła. 

Daremne były wszystkie te naimowy. Wojsko 
słuchało ich obojętnie, oczekujae niecierpliwie 
owego ósmego dnia, przez Napoleona zapo- 
wiedzianego, w którym to dniu o losie swoim 
i swej ojczyzny coś stanowczego z ust jego do- 
wiedżieć "sig mislo: 

Z Erfurtu wysłał Napoleon naprzód swe 


egłym, 


owozy i mały juczne « kasą cesarską (Trésor 
mperia1), na które kozactwo z zasądzek cze. 


sto napadala, Przeżnaczył więc dywizję  jenerała 


Dąbrowskiego, jako taką, na której dzielności naj- 
bezpieczniej mógł polegać, aby eskortowała kasę ; 
|jakoź pomimo częstych napadów kozactwa, odpro- 
wadzili ją Polacy szezęśliwie do Hanau. 

Nadszedł nareszcie ów niecierpliwie oczeki- 
wany, wyznaczony przez Napoleona ósmy dzień. 
Cesarz pomny danej obietnicy, kazał się zatrzy- 
mać całemu wojsku polskiemu pod miastem 
Hanau — prybył przed front; rozkazał zgroma- 
dzić się wszystkim generałom i oficerom, utwo- 
rzyć koło i wszedłszy pomiędzy nich; miał długą 
przemowę, w której wynosił męstwo i wierność 
Polaków, tudzież ich miłość ojczyzny, w imię 
której wzywał, aby go nie opuszczali, albowiem 
posiada jeszcze dosyć potęgi i zasobów, aby 
ziścić ich nadzieje i los Polski zapewnić. Wia- 
domo, jak wymownym był cesarz Napoleon. 
W jak wysokim stopniu posiadał dar zwięzłemi, 
treściwemi słowy porywać uczucia i trafiać do 
przekonania. Taką właśnie była i niniejsza 
przemowa Napoleona, którą Wybranowski do- 
słownie niemal w pamiętnikach swych przecho- 
wał. Każde słowo w ustach cesarza było obmy* 
ślane, aby trafić do uczuć głęboko zakorzenio- 
nych w głębi duszy każdego Polaka, do uezuć ho- 
noru i miłości ojczyzny. 

— Oceniałem zawsze — rzekł cesarz, — wasza 
miłość wolności i ojczyzny. Będąc aPolakiem ne 
waszem miejscu i ja bym tak, jak wy, postępował. 
Nie sądźcie, że tak mówię bo was potrzebuję, 
gdyż dziesięć tysięcy wojska mniej lub więcej, po- 
ożenia mego nie polepszy ni pogorszy. Udając 

się ze mną do Francji, możecie wiele uczynić dla 
swej ojczyzny a nie mie stracicie. Mam ja wiele 
zasobów w mym kraju i pewien jestem. że nia* 
trzyjacieł hezkarnie granie mych nie przekroczy. 
Muia naród i wojsko do mnie przywiązane. m 
wielkie jeszcze nkarby mn prowadzenie dalszej 


| 


wojny, i spodziewam się, Że zwyciężymy. Przej- 
dziecie ze mną Ren — wejdziecie do kraju, który 
was przyjmie jako swych własnych rodaków. U- 
mieszczę was w wesołem i bogatem mieście, 
Tam wypoczniecie po trudach. Zaopatrzę was we 
wszystko, czego tylko potrzebować będziecie. Zor- 
ganizujecie się na nowo. Reprezentując wasz na% 
ród bitny i wolny, staniecie znów do bojo obok 
moich, jak wy walecznych, Francuzów i będziemy 
razem walczyć przeciw spólnym naszym niepray* 
jaciołom. Wierzajcie mi — jakiekolwiek będą losy 
moje, obok szczęścia Francji, będzie mi zawsze w 
żywej pamięci wasze i waszej ojczyzny szczęście. 
Udajcie się teraz na wasze stanowiska, oznajmcie 
to waszym żołnierzom, co wam powiedziałem i 
oświadczcie im, że kochałem ich i zawsze kochać 
będę. — Niech żyją Polacy ! 


Po tych słowach cesarza dał się słyszeć 0* 
gólny kilkakrotny okrzyk radości i wdzięczności: 


— Niech żyje cesarz Napoleon! 


Cesara udał się do miasta, % oficerowie do 
swoich żołnierzy, aby im obwieścićto, co słyszeli. 
Zołnierze przyjęli tę wiadomość z wielkim zapa- 
łem i radością, dając słowo, Èe cesarza nie cd- 
StĄ pIĄ. 

Słowa Napoleona, m Łwłaszcza ten przys 
jacielski i życzliwy sposób wyrażenia i obejścia, 
tak wszystkich ujął, że nawet ci, co wprzód księs 
cia Sułkowskiego namawiali, ażeby nie iść do 
Francji, odstąpili od tego i oświadczyli, że wszy” 
sey razem pójdą z cesarzem dalsze jego podzielać 
losy. (C. d. n.) 
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gandy nieprzyjacielskiej, przykładem naszego wła- 
snego rozwoju materjalnego, przykładem Naszego 
poszanowania dla każdej indywidualności narodo- 
wej, wszelkiego prawa, wszelkiej właściwości. Po- 
dług mego zdania, wzajemny wpływ na wewnątrz | > i à s 
i zewnątrz, musi tedy okazać się zbawiennym. A żydzi? Jak już pisałem, między żydami 
Zadanie to, zdaje mi się, mie było dostate- | szerzy się propaganda ciągła, nieustająca, 2 Ce- 
cznie zrozumianem przez całe dziesiątki lat, albo jlem zniechęcenia i oderwania od społeczności pol- | i W łarce cym z ) 
wzynajmniej nie było dostatecznie wykonywanem. | skiej. Prowadzą to naszeptywanie żydzi litewscy, | stwowej, to nietylko w Austrji, lecz i w innych|w woło skiej cerkwi. rzy tej sposobności arc- 
b teraźniejszości nie mówię, ależ przecież przy-|a wiem o jednym takim propagatorze, chodzącym | państwach, we Włoszech i Francji uznano Zāsadę | sztowano jednego księdza i djaka. Równocześnie 
szłość należy do odważnych, a w tem leżałaby |na uniwersytet tutejszy (szkoły w Rosji skończył), | podatku konsumeyjnego za bardziej odpowiednia odbywała się rewizja u św. Jura, Rezultat 
gwarancja dla pomyślnego rozwoju i oehrena przed |który takiem jest przyjęty obrzydzeniem doji praktyczną. Z powodu podniesionych przez nie- |niewiadomy Śledztwa dalsze są w pełaym toku. 
niebezpieczeństwem. wszystkiego, co polskie, Że oddając siostrę do|których deputowanych zarzutów, jakoby podatek Agitatorskie towarzystwo russkie im. 
Nie czynię Żadnych wyrzutów, wiem, że oso- |szkoły rządowej, zrobił z góry to zastrzeżenie, że|ten był uciążliwym, zwłaszcza dla biedniejszych | Kaczkowskiego i stowarzyszenie „Akademicze- 
by w ogóle daleko mniej są winne zą błędy po- |lekcji języka polskiego nie potrzebuje i z klasy |klas ludności, prosi minister o porównanie cyfr|skij krużok*, niemniej kilka burs dla mło- 
pełnione , jakby się to nieraz zdawało, gdyż czę- |w czasie tego wykładu wychodzić będzie. Propa- |komisji z roku 1878, a komisji obecnej; według | dzieży szkolnej, gdzie krzewiono nienawiści narodo- 
sto mniej idą za własnem natchnieniem, jak za |ganda ta nie zbyt darzy się apostołom, bo mamy | obecnego sprawozdania w razie, gdyby cena na- | wościowe — zostały (wczoraj rozwiązane, 
prądami, które już istnieją. tn tylu wykształceńszych żydów, związanych wi-|fty w skutek podatku podniosła się w tym sa- |jako przekraczające swój zakres działania i zostające 
Dotknąłem tego przedmiotu jedynie dla tego, |dokami z narodem, że te zabiegi do śmiechu tyl- mym nawet stosunku, ciężar, przypadający na ro- |w styczności z tajnem stowarzyszeniem, niebezpie 
aby naszemu ministrowi spraw zagranicznych, |ko ich pobudzają. Jak jest między chałatowem |dzinę. potrzebującą jednej lampy, wyniósłby zale- | cznem dla państwa. 
którego wprawdzie jeszcze nie znamy, ale do któ- |starowierstwem żydowskiem ? nie dotykam 'się ich |dwie jeden złr. rocznie. Minister dowodzi cytata- N. fr. Press: i Pr sse w telegramach ze Lwo- 
rego mamy zupełne zaufanie, polecić te ogólne|i nie mam w:tej aferze żadnych znajomości, lecz|mi z najznakomitszych pisarzów, że pytanie, czy wa podały wczoraj, że papiery znalezione przy re- 
zapatrywania i poglądy, tak dla kierownictwa |utraymuja żydzi znarodowionego odcienia, że pod-|w skutek podatku podniesie się również cena na-|wizjach odnoszą się do korespondencji z prawosła- 
sprawami zagranicznemi, jak i dla administracji |szepty i tam nie nie wskórają. Koniec „końców, fty jest eo najmniej . problematycznem, a że pod|wnym synodem petersburskim itp. 
prowineyj okupacyjnych. Sądzę, że dla rozszerze- |zenosi się na jakąś niepojętą, nieodgadnioną ka-| względem przyszłych cen nie można być dość o- G s ta Lwowska pisze z tego powodu: „Je- 
nia potęgi i znaczenia monarchji, kierunek ten |szę. Nowe „prymirenije" chyba, tylko z drugiego |strożnym. Następnie minister zbija szczegółowo steśmy upoważnieni do oświadczenia, że komentarz, 
byłby korzystnym, i że w nim leży jedyna rękoj- |końca. Spotykam się z tymi, którzy w swoim | zarzuty, że dowóz do Siedmiogrodui Węgier przynie- | jaki lwowscy korespondenci N. fr. Presse i starej 
mia trwałego zjednoczenia z Austrją prowineyj |czasie w „pojednanie i zgodę“ wierzyli, sam w|sie śorzyści, a galieyjskiemu przemysłowi wyrządzi Prese w telegramach swych z 5. lutego (w nume- 
faktycznie dzierżonych. to wierzyłem; teraz, gdy którego z tego punktu jszkodę.Na dowód, że kwestja ta nie jest polityczną |rach wspomnionych dzienników z dnia 6. bm.) dodają 
Szanowny preopinant wypowiedział wpraw- |zagadnę, macha ręką i ucieka, jak oparzony. lecz wyłącznie finansową, przypomina minister |do aresztowań, dokonanych ostatniemi dniami w sku- 
dzie — lubo nie stanowczo, jak mi się zdaje, że | Zmiana dekoracji! A co dalej, co jutro,.za mie- | posiedzenie Izby posłów z 26. lutego 1878 T., na|tek uchwały sądowej, we Lwowie i na prowincji, 
byłoby stosownem utworzenie z owych prowincyj |siąc, za dwa? Dajcie nam tysiąc głów Salomono- |którem znakomity mąż, który wtedy prowadził fi- |jest wprost zmyślony. 
księstwa pod protektoratem Austrji. Nie będę się |wych,'a nie nie wyprorokują, nie odgadną, nie | nanse austrjackie, wypowiedział następujące sło- Posiedzenie Rady m ejskiej odbędzie się 
nad tem zastanawiał; sądzę, że kwestja dyskuto- |odcyfrują tej mimiki politycznej, która tak nie-|wa: „Nietylko w interesie tych, którzy są i będą |jntro o zwykłej godzinie. 
wana przedstawia mam się obecnie ze strony |spodzianie zujechała na bruk warszawski. Dosyć, | powołani do współdziałania w uporządkowaniu Śulew. Po długich a daremnych oczekiwaniach 
praktycznej; — to przecież powiem, że co do|że żle! e gospodarki państwowej, w interesie tych zatem, spadło dzisiejszej nocy trochę Śniegu. 
mnie nie widziałbym powodu być przeciwnym tej To też i karnawał mamy odpowiedni .da tego | którzy będą mogli zastanowić się, co będzie trze- Oststnią reduię -w. tym."karnawale utrądza 
propozycji. Mnie nie idzie o okupacją, jako o| nastroju. Warszawa taka cicha, taka spokojna, |ba postawić natomiast w razie, jeżeli panowie RSW złoż aysnękikniadłu palhasna dodikd fo: 
fakt, ale o wpływ Austrji w tym kierunku. Wy-|jskby w adwencie. Gdzieniegdzie jakaś niby za- | wnioski dotyczące rządu odrzucicie, w własnym pa- Sarari i arna fr eiei As, 
powiedziałem też własne me zdanie (które może |bawa, niby mają być tańce, a jak przyjdzie do|nów interesie muszę jeszcze raz powiedzieć, że Poniswadł "la EA a ori odennieje, ką 
też być i mylne) otem, na czem ów wpływ ma|zabawy —- nie ma. Wczoraj w Resursia  kupiec- | nie tak łatwo będziecie panowie mogli spełnić Sublicznóśdh E E A l Pizie sie mrok 
polegać — czy zaś wpływ ten ma się wykonywać |kiej był zapowiedziany wieczór z tańcami; męz- | swoje zadanie w sposób mniej uciążliwy i mniej dla TRE rr EA 
przez bezpośrednie panowanie, czy też przez bez- |ezyzn zebrało się 40... i jedna panna do tańca. | ludności dotkliwy, jak obecnie głosując w sprawie po- BOG x prod ejani z fonoga am. [RP TOW tą 
ośrednie inspirowanie, to w zasadzie jest wszyst- | Naturalnie, goście się porozjeżdżali. Od początku |datku i cła od nafty:za wnioskami rządu.“ A by- E s 4 leteo o czai ia ia 
ko jedno. Myśmy chcieli wskazać głównie na sam | karnawał taki. Jużto nikt chyba nie zrobi tego ła wtedy mowa, o 8'złr. sporco, gdy teraz mówi R BRZ kak -i i LATEN ea A 
pryncyp, na samą zasadę, gdyż urzeczywistnienie | zarzutu Warszawie, że się bawić nie lubi, żejsię tylko o 10 złr netto. Tenże sam minister za- walii td E ar , 
tej zasady jest wypływem naszego, tj. naszych |grosza na zabawę żałuje, a zresztą i bez wiel-| kończył swą mowę w roku 1878 temi słowy : „Je- Bilety udo, 162 zamawiać [ożna: w administracji 
olityesnych i naszych narodowych współtowa- |kiego wydatku tak łatwo klei się u nas zabawa. |żeli istotnie wnioski te nie zostaną uchwalone, to| p.: cz á 
polityezRy naszy: y półtowa 50 wyaai ać ; A AE Dziennika Pol-ki*go i w kancelarji Towarzystwa 
rzyszy przekonania, i tylko w tem urzeczywistnie- | Teraz... gdzie tam! Co to się stało z Warszawą, | niedługo trzeba będzię czekać, a będziecie pano- miesci 
niu widzimy pewność, że ofiary, które obecnie|co to się stało! I małżeństwa jakoś nie lepiej się |wie musieli nie ze względu na rokowania ugodowe Z Subwoicja aiio wo iaioa Ai] 
porosimy i później jeszcze ponieść będziemy | wiążą. Jakiś pan od was, z Galicji, był tu 7arę- | Węgrami, ale ze względów finansowo-politycznych aa = A sgh 3 kr. u. 
wstanie, nie zostały pniesione na darmo. W |czony; nadszedł dzień ślubu, godziną — zebrani |zaprowadzić podatek i cła od nafty tak, jak to ru a A i Srg A A kę *rze 
tem przekonaniu, w tej myśli, będę głosował, |goście na pana młodego czekali. Wszedł, nkłonił |rząd wnosi. Dunajewski nie ma nie dodać Sh og aa e. ke y 2 si + ca > As) T 
ohoć z ciężkiem sercem, za udzieleniem żądanej |się, pożegnał... i de Galicji z powrotem, bez żo- |do tego i prosi tylko, aby przyjęto to przedłoże- | °9%9y E tai ATA A l A y się, = ma 
sumy. (Brawo | brawo! z PQycj strony). ny. Wczoraj znowu także miało być weselisko w |nie, które jest w nieodłącznym związku z taryfą ii ow. p. Ri wi yie ih je. 
pewnym domu na Nowym Święcie. Gości pełno, |ełową. (Okłaski z prawicy). Po mowie O lza i Hera > yre ai + ochora, uchwaliła 500 złr. 
panna młoda w wieńcu na głowie; dowcipy, Żar-|Au spitza przeciw przedłożeniu, zamknięto po-|J3%0 subwencję ła tejże wystawy, 
ty, w oczekiwaniu na pana młodego, a front do- |siedzenie i obrady dalsze odroczono do jutra. Przeciw małoletnim palaczem. W Krze- 
Pe a 1050 czonowie, w Lubelskiem, na zebraniu gminnem, sta 


mu i dziedziniec zastawiony powozami. W bramie powie, w Lubelskie, | 
ZIEMIE POLSKIE „ |raniem ludzi dobrej woli, uchwalone zostały prawa, 


zaturkotało — jest. Kubek w kubek, tak samo i 7 
zrobił, jak wasz Galicjanin ; zwrócił pierścionek, wzbraniające wszystkim bez wyjątku małoletnim 
przeprosił — i wio, z powrotem do domu. Opęta- Z Żytomierza pomieszcza Gołos następującą | Palenia tytoniu, dorosłym zaś na ulicach i około 
nie jakieś na ludzi! korespondencję : zabudowań gospodarskich. Podobne uchwały pożą 
Na prowincji inaczej podobno, przynajmniej „W skutek wydanego rozporządzenia, ucznio- | (ane byłyby w każdej gminie, dbającej o dobro ogó- 
w niektórych stronach. Z Wieluńskiego donoszą, | wie szkół obowiążani są codzień przed rozpoczę- łu, tym bowiem sposobem zmniejszyłyby się wypadki 
że tam w jednym z zamożniejszych domów szla-|ciem lekcyj, zbierać się w cerkwi gimnazjalnej | ognia, których niedopałek papierosa niejednokrotnie 
checkich 50 par tańczyło, ale tańczyło do upadłe- |celem wspólnej dlitwy. Pierwsze takie zgroma- stał się przyczyną, . 
go, bo bez ustanku całą dobę i cały następny|dzenie odbyło sią w dniu 23. stycznia, i przy tej Wykas inspekcji e k dyrekcji polieji 
zień, a w Piotrkowskiem zanosi się na zabawę, | sposobności uczniowie kato licey odmó-|z dnia 7, lutego. Skradziono pani A. R. z pomie 
gdzie aż blizko 80 par stanie do tańca. A niech-|wjli swsgo uczestnictwa w tych mo-|szkania 1. 16 ul. Krakowska srebrny dzbanuszek i 
że parada Świśnie szlachcica! toż to chyba taniec|dlitwach, tłomtecząc swój postępek w  ten|srebrne szczypczyki do cukru, w łącznej wartości 40 
zostanie przepołowiony na dwór i oficynę, a od| sposób, że oni mają kościoły własnego wyznania |złr., 8 pani B. G. z pom. 1. 9 ul. Kopernika pie 
pląsów wolnej izdebki nie będzie. i własne obrządki i własnych kapłanów. W pro- |rzynę i poduszkę wart, 20 złr, — Straż policyjna 
Za cztery dni nastąpi u nas jednodniowy | gimnazjum, gdzie modlitwy odbywają się w obszer- |ujeła 14-letniego Władysława Dubika, który pod- 
spis, tak dawno zapowiadany; dowiemy się|nej sali, uczniowie katoliccy także byli nieobecni. |stepnym sposobem ściągnął paltocik z powracającego 
prawdy, czy Warszawa ma */, miljona mieszkań- | W obec tego, zarządzający łucko-żytomierską dy- |ze szkoły malczyka, a notowanego złodzieja Mayera 
ców, ezyli też jej eos do tego zbraknie. Nie nie ecezją rzymsko-katolieką, doniósł panu ministrowi Roizesa zę skradzioną niewiadomemu właścicielowi 
oświecenia o tych wydarzeniach. Niebawem nade |bielizną damską i męzką, znaczoną literami A. F. 

szła odpowiedź tej treści, że uczniowie gimnazjów 


szkodzi — dorośnie: po wszystkich kątach w ax 
11. D. 
i progimnazjów wyznania rzymsko - katolickie 


kraju biedy dosyć, a żaden p nie minie 
Warszawki. Tu kojec dla wszystkich, co dia no- 

go są uwolnieni od porannych modlitw przed le- 
kcjami.* 


wego dorobku ostatnie remedjum widzą w stolicy. 
SPRAWY ZAGRANICZNE. 


Najczęściej mylny to węch, a tem bardziej w tym 
roku. Fabryk wiele stanęło, a przynajmniej do po- 
łowy we wszystkich produkcja zmniejszona, zby! 

Petersburg 4. lutego. Donoszą „Nowostjom* 

z Taganrogu o następujacem ciekawem wydarzeniu 

(po części jaż znanem). W mieście tem mieszka 


: ; AR ; zewnętrzny (do Rosji) maluczki, zatem zmalał i 
gruneie rzeczy, jaka tu hańba i wstyd, kiedy | zpeh handlowy. A dopływu niemieckiego co raz 
głośny milioner nazwiskiem Veliano. Podczas 
świąt, prokurator tameczny etrzymał denuncjację, 


miasto ani nie rozporządza Środkami bezpieczeń” | więcej i więcej. Niemcy mają już klub swój, re- 
stwa, aMi zapobiedz awanturom nie może, ani też | stāuracje, bawarnie i szwargotu pełno na każdym 
misé wpływów i rozpowszechniać ich nie wolno. | kroku. Ciekawa rzecz, ile też to tego przychowku, 

Ktoby się ważył pomyśleć o tem, a coś powie-|w stosunku do ogółu ludności, wykaże nam spis. 

a naradach, korporacjach, druku A słowie | Przychodzą goli, z felejzami na plecach, a ko- aby dopełnił rewizji w domu p. Veliano, albowiem 
głośniajszem , podniesionem z firmą zbiorową — smacieją prędko — służy im bardzo ten chieb|tenże otrzymał od swego synaz Londynu transport 
już dosyć; powiedzą zaraz, mogą zrobić ten za- warszawski; nam tylko ciaśniej. fałszywych biletów bankowych. 

Prokurator udaje się do poliemajstra i żąda 
pomocy policji. Poliemajster objaśnia, że u p. Ve- 
liano już nieraz odbywały się rewizje w skutek 
podobnych denuncjacyj, ale zawsze kończyły się 


rzut: to spisek, zarody buntu — i koza. 
RADA PANSTWA. 
na niczem. Prokurator rewizji zaniechał. 


Narażać się na to nikt nie powinien, bo nie 
nie zdziała, niczemu nie zapobiegnie, a na miasto 
i kraj ściągnie tylko obostrzenia, nowe biedy, no- 
we iana > m ogólne. Co najdziwniejsza, że Wiedeń 7. lutego, felagn „Dzięn. Pol.*) 
z działalności władz policyjnych, z miny, oczu, | Posiedzenie Izby poselskiej. Rozdano posłom spra- > - RA 
rozmów tych ludzi, którzy Tę Saai tak dostoj- | wozdanie komisji budżetowej o preliminarzu i u- aera OB s h wane 
ników, jak i obsługi, nie widzimy, żeby ich to|stawie finansowej na rok 1882. h A sai Gi Er e ea s 00 
niepokoiło ; przeciwnie — są obojętni. A jednak Prezydent Smolka poświęca pamięci zmar- SĘ sadów vii o feco R E J p duj 3 
eoś wiedzą, kiedy od czasu do czasu wysyłają|łogo posła Tyszkowskiego gorące wsp- na LOWE A = kb T NI yk S ai 
zwiększone patrole, lub jak wieczorem we środę — |mnienie. Izba wyraża żal przez powstanie. Szóntiadchin: Er. arolas a, 3 J9 4 ć 
stają w pogotowiu, dla zmierzenia się z ruchem. Następuje rozprawa o podwyższeniu cła przy- | tzo Ja ag > k mi BYWA, Uparta raiza 
Ludzie, łapserdaki, w głos grożą, zapowiadają |wozowego i podatku konsumcyjnego od nafty. i Władza hrk Hiodon a Diani 
nowe napady... a jednak nie zgoła o aresztowa- Mauthner przemawia przeciw projektowi. || 2, prze ta J Y I zd P ZARES 
niach nie słychać. Swoboda! Ci tylko, którzy żyć | Podwyższenie cła obciąża przedewszystkiem bie- ERĄ 9 pne h R ch r IE D EA 
dniejsze klasy ludności. Wpłynie ono szkodliwie oh s Ak gi PL rata: tedy pol wy 
i słu. ca wątpi, aż : h : wą a : Woj 
A a th Md A T A jąć posadzkę, i zdumieni poszukiwacze, znajdują 
sę p się w obec skrzyń żelaznych, przeznaczonych 
do kontrabandy, a w jednej z nich znaleziono 


do ziarnka, a będzie miarka“. (Pieniądze odsyłać 
należy do Wydziału krajowego we Lwowie, z wy- 
raźnym dodatkiem, że to na „Macierz polską*, urzą- 
dzoną przez Kraszewskiego. Red.) 

Zdarzył się tu wypadek w naszej okolicy, który 
dla oryginalności swojej i jako curiosum dla myśli- 
wych ogłaszamy. 

Pewien włościanin pędził woły na jarmark, które 
sprzedał za 150 złr., pieniądze schował do pasa i 
jako porządny gospodarz zaraz wraca do domu; a 
chcąc sobie skrócić drogi, udaje się ścieżkami, które 
wiodą przez wodę zamarzniętą, na lodzie coś nie- 
zwykłego spostrzega, przybliża się i widzi, jak ro- 
gacz, o 5 odnogach rogi mający, leży rozkraczony, 
Nasz chłopek obchodzi i przygląda się, nareszcie 
zdejmuje pas, wiąże u szyi zwierzęcia i trzymając 
jedną ręką za takowy, drugą zaczyna  okładać 
kijem biedne zwierzę. Rogacz uczuwszy razy, za- 
czyna się szamotać, wreszcie zrywa się z lodu i o 
dziwo! nogi sehodzą się w właściwe miejsce, rogacz 
zaczyna się szarpać i wyrywa się naszemu chłopko- 
wi biegnąc, gdzie go oczy poniosą wraz z pasem, 
zawierającym 150 złr. Od kilku już tygodni chodzi 
nieszczęśliwy chłopek do wszystkich myśliwych w 
okolicy, aby złodzieja zabito i jemu pieniądze od- 
dano, 

Radomyśl 4. lutego. D. 27. stycznia wszczął 
się pożar w stajni w Zassowie , majętności hr. Łu- 
bińskiego, skutkiem czego 50 sztuk bydła wraz z 
końmi stało się pastwą płomieni, 

Warszawa 6. lutego W dniu wczorajszym w 
kółku blizkich znajomych i przyjaciół obchodził ju- 
bileusz dwudziestopięcioletniej działalności literackiej 
p. Józef Przyborowski, przed laty profesor języka 
polskiego w szkole głównej, obecnie lektor języka 
niemieckiego w uniwersytecie warszawskim i bibljo- 
tekarz ordynacji Zamoyskich, 

W towarzystwie lekarskiem ustawiony został 
w tych dniach biust dra Józefa Majera, prezesa aka- 
demji umiejętności. 

Fabryka szyn stalowych, otwarta niedawno 
na Nowej Pradze, coraz bardziej się rozszerza. 
Przed kilkoma tygodniami ukończono budowę od- 
dzielnej oficyny, w której umieszczony będzie motor 
o sile 100 koni. Oprócz tego budują się osobne war- 
staty, w których wyrabiać się mają druty telegrafi- 
czne, różne części składowe lokomotyw itp. Fabryka 
wysyła do środkowych gubernij znaczne transporty 
szyn stalowych z roku przeszłego, stosownis do 
umowy zawartej z niektóremi zarządami dróg żela- 
znych. Zakład do tego stopnia jest zawalony ro- 
botą, iż nie może podołać zamówieniom, a w sku- 
tek tego spółka Lilpopa i Rau zamierza rozszerzyć 
zakłady. W tym celu towarzystwo nabyło nfedawne 
przeszło 300.000 łokci kwadratowych gruntu od 
p. <yznowskiego i zamierza tam otworzyć w wiel- 
kich rozmiarach fabrykę stali, której budowa ma się 
rozpocząć już z wiosną. Zarząd fabryki nosi się teź 
z myślą pobudowania osobnych mieszkań dla robo- 
tników fabrycznych, 

Wiedeń 6. lutego. (Morderstwo.) Dopiero dziś 
odkryto morderstwo, popełnione na przedmieściu 
Währing pod 1. 15 przy Schulgasse, na osobie nie- 
jakiego Streinsberga i jego gospodyni.  Morderstwa 
tego musiano się dopuścić na kilka dni przed jego 
odkryciem, co uniemożliwiło policji natychmiastowe 
śledzenie za mordercą, który, prawdopodobnie, ko- 
rzystając ze zwłoki, umknął szczęśliwie. Nie 
ulega jednak wątpliwości, że morderstwo popełnione 
zostało z zemsty, gdyż Steinsberg znany był jako 
lichwiarz i nie jedną także ofiarę miał na swojem 
sumieniu Zbrodnia popełnioną być musiała w sobotę 
pomiedzy 11. a 2. po południu, gdyż do południa 
przyjmował Streinsberg liczne odwiedziny, zapewne 
swoich klientów, a o godz. 2. przyszedł listonosz, 
lecz zastał drzwi zamknięte, Obie ofiary morderstwa 
zostały położone trupem, za pomocą silnych uderzeń 
w głowę, tak, że czaszki ich, w okolicy skroni, for- 
malnie były roztrzaskane, 


możność ekonomiczna opodatkowanego. Dalej u- P. Szczerban, jak słychać, po przesłuchaniu, 
względnić należy, że jeśli w ogólności podatki | został wczoraj puszczony na wolność. Redaktorowi 
konsumcyjne uważa się zs przypuszczalne, podatek | Strackopuda, Łabaszowi, po przesłuchaniu do proto- 
od zbytku wyłącznie w państwie takiem, jak |kołu, polecił sędzia, nie wydalać się ze Lwowa. — 
Austrja, nie mógłby być odpowiedniem źródłem |W sebotę zrobiono także rewizję w drukarni i w 
dochodów państwowych. Co zaś dotyczy głównego | pomieszkaniu Biłousa w Kołomyi. 

celu obeenej polityki finansowej, a mianowicie Wczoraj o godzinie 5ej po południu zrobiono 
przeprowadzenia równowagi w gospodarce pań- |bardzo ścisłą sądowo-policyjną rewizję na probostwie 


chcecie żebyśmy ich mieli za złoczyńców, zbro- 
dniarzy?* Humanitaryzm! A też sądy mirowe na 
obwinionych o napady Świąteczne?  Najzwyczaj- 
niejsza kara: dzień jeden aresztu, lub grzywny do 
wysokości rubla. Nie rozumiemy! 


KORESPONDENCJE. 


Warszawa 5. lutego. 
(Zapowiedź burzy. - Propaganda wóród żydów. — Kar- 
nawal z miną adwantu. — Spis jednodniowy. — Inwazja 
iemcow). 

W ostatnim liście zrobiłem wzmiankę o pro- 
pagandzie nowej, szerzonej przeciw on. jak i 
im wszystkim, kto na ulicy nakłaniał zbiegowi- 
ska do zaniechania burdy, kto następnie zbierał 
składki na żydów poszkodowanych, kto składki 
dawał, kte — jednem słowem: kto ma pieniądze, 
lub przypuszczalnie mieć może. Zaledwie list wy- 

awiłem (w Środę), a już na wieczór kazała po- 
icja na niektórych ulicach zamykać i to pospie- 
sznie, żydowskie sklepy, pokazały się wojskowe 
piesze i konne patrole, w większych niż zwykle 
oddziałach. Widziałem nawet komendy porozsta- 
wiane, broń w kozły, wojsko w pogotowiu. Jednem 
słowem, wszystko zapowiadało ponowną burzę i 
wieści o tem z ust do ust obiegały. Co to ma 
znaczyć? Czy prawda? Kto burzę sieje? Na to 
wszystko Żadnej i nikt w Warszawie nie umie dać 
odpowiedzi; każdy przeczuwa coś, boi się czegoś, 
a głównie ta powszechna obawa, żeby podziemna 
robota znowu nie wystawiła naszej stolicy na hań- 
bę przed światem i wstyd wobee siebie samych. 


NADESŁANE. 

Wzmagający się popyt na Molla wódkę fren- 
c:ską jest najlepszym dowodem skuteczności tego 
środka na gościec i reumatyzm, skaleczenia, wrzody 
itp. Cena butelki 80 et., we wszystkich aptekach i 
haudlach korzennych. 


Dobromil. Nad mogiłą śp. posła Tyszko w- 
skiego, którego pogrzeb odbył się dnia 5, bm. w 
Hownikach, przy licznym udziale obywatelstwa, ode- 
zwał się p. Józef Nowosielecki, członek rady 
powiat. dobromilskiej i obywatel ziemski, w następu- 
jących słowach ; 

„Czcigodni słuchacze! Stoimy nad trumną męża, 
który zaiste za wcześnie zszedł z tego świata, a tak 
liczne zgromadzenie wszystkich warstw społeczeń- 
stwa, by mu oddać ostatnią usługę, świadczy wymo- 
wnie, że śp. Józef dobrze się zasłużył krajowi. Już 
w młodzieńczym wieku rwał się on do czynu na 
polu walki narodowej , lecz doznawszy wówczas bo- 
lesnego zawodu, usunął się z szerszej widowni świata 
i oddał się cichej pracy, jako rolnik na ojczystej 
skibie. Z zacisza tego wyrwał go zupełny przewrot 
stosunków w kraju naszym, bo kiedy nareszcie po 
czasach absolutyzmu, narody Austrji zostały powo- 
łane do współudziału w rządzie, zawrzało i w na- 
szym kraju życie publiczne, a śp. Józef T. został 
po dwakroć wybrany posłem na Sejm i do Rady 
państwa. 

„Był zaś śp. Józef usposobienia więcej cichego: 
jemu było wstrętne życie w świecie; nie pociągal go 
gwar i zapasy stronnictw; on wolał był jak orzeł 
bujać samotny w górach swoich, ale posłuszny woli 
ogółu, stawał jak żołnierz w szeregu zastępów ludu 
i na tem stanowisku, nie szczędząć trudów, ani ko- 
sztów, wytrwał aż do końca i piastował mandat dla 
dobra ludu, który go wybierał, 

„Niegdyś przodkowie nasi zasłaniali zbrojnie na 
kresach kraj od nieprzyjaciół ; dziś w zmienionych 
stosunkach walczymy słowem i piórem; na tem też 
polu pariameniarnej pracy, zdobył sobie śp. Józef 
wieniec obywatelskiej zasługi. 

„Bo nie ubiegał się on o żadne osobiste honory 
i zaszczyty; nie szukał w życiu publicznem karjery 
dla siebie, nie miał nigdy na oku własnej jakiejś 
korzyści, ale pełnił obowiązki posła z poświęceniem, 
a nawet z uszczerbkiem majątku swego; a odzna- 
czał się zawsze niezawisłością i nieugietym cha- 
rakterem, 

„Żegnamy cię więc, śp. Józefie, jako współoby- 
watela, który dał przykład karności i cnoty obywa- 
telskiej, Żegnamy cię jąko prawego syna ojczyzny, 
który do zgonu poświęcał się dla dobra kraju, Że- 
gnamy cię jeszcze raz zacny druhu! Oby ci ziemia 
lekką była!“ 

(w.) Głorliee 5. lutego. W dniu wczorajszym 
w Bieczu odbył się wieczorek na dochód „Macierzy 
polskiej“, za inicjatywą młodzieży z Gorlic, zkąd 
widzieliśmy tylko dwie panie, a resztę dostar- 
czyła okolica. W kazdym innym wypadku, wiele 
osób, będących na tym wieczorku, nie brałoby udzia- 
łu, gdy jednak Macierz ich popędziła na za- 
bawę, to też złota myśl, złoty wywołała humor i 
bawiono się, aczkolwiek w nielicznem towarzystwie, 
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Notatki artystyczne, literackie i naukowe, 

Teatr. Dziś w środę dnia 8. lutego „Andrea“, 
komedja w 4 aktach a 6 obrazach przez Wiktoryna 
Sardou, przekład H. Kremera. W roli Andrei wy- 
stąpi panna Józefa Knapczyńska, artystka sceny po- 
znańskiej. 

* Jntro we czwartek dnia 9. lutego „Ksią- 
żątko*, opera komiczna w 3 aktach pp. Meilhac i 
Halevy, muzyka Lecocqna. 

A. E. Odyniec, nestor poetów naszych, wy- 
kończył temi czasy nowy dramat, pod tytułem; 
„Kazimierz i Aldona.“ 

Gladiator Welońsk:cgo doczekał się nader 
sympatycznego ocenienia ze streny Niemców. Osta- 
tni numer Leipziger ill. Zig. podaje reprodukcję 
drzeworytniczą z tego znakomitego dzieła polskiego 
rzeżbiarza, a samemu twórcy nie szczędzi zasłużo= 
nych pvchwał. 
pz OOO u A] 

Ruch stowarzyszeń. 

Towarzystwo tatrzańskie. D. 5. bm. odbyło 
się w Krakowie IX. zwyczajne walne zgromadzenie 
tow. tatrzańskiego, na które przybyło stosunkowo ma- 
ło, bo tylko 50 członków. Prezes tow., hr. Mieczysław 
Rey, zagaił posiedzenie przemową, w której skreślił 
w ogólnych rysach ważniejsze zdobycze tow. z ro- 
ku ubiegłego, nie pomijając zasłag około rozwoju 
tow. obu oddziałów. Następnie odczytał prof. Chy- 
liński protokół z 8 zwyczajnego, tudzież 5 nadzwy- 
czajnego walnego zgromadzenia; oba protokoły 
przyjęto bez zmiany. Z porządku dziennego nastą- 
piło odczytanie sprawozdania za rok nbiegły przez 
sekretarza towarz., prof, Świerza. Sprawozdanie to 
wspomina 0 rozpoczęciu budowy dworu  tatrzań- 
skiego, która w pierwszej połowie b. r. będzie u- 
kończoną, dalej o doniosłej uchwale wysokiego Sej- 
mu, który w skutek ostatniej petycji tow. uchwa- 
lit na drogę nowotarsko-zakopańską 30.000 złr., © 
rozwoju szkoły snycerskiej w Zakopanem liczącej 
3 nauczycieli i 40 uczniów, na którą rząd przezna- 
cza na r. b. 3.825 złr., o pomyślnych rokowaniach 
w sprawie zaprowadzenia stacji telegraficznej w Za- 
kopanem. Obok tych ważniejszych spraw załatwiono 
kiika drobniejszych. Obecnie liczy towarzystwo 
1.949 członków. Nastąpiło potem sprawozdanie ze 
stanu kasy. Ogółem liczyło tow. w r. 1881 dochodu 
12.770 złr. 88 ct., rozchodu 10.520 złr. 91 ct. 
Pvdskarbi tow., dr. Wierzbicki, przedstawił prelimi- 
narz budżetu na r. 1882. W dyskusji nad budże= 
tem zmieniono tylko jedną pozycję, na wniosek p. 
Heppego, powiększając wydatki na schroniska ọ 36 


pragną w pokoju, pracę rozwijać, stosunki społe- 
czynić zdolnym do konkurencji. 


czne kojarzyć, stany i interesa godzić — albo nie 
przeparte tamy mają na swoich drogach, albo są 
posądzani o burzycielstwo, o myśli zatajone, plany 
ukryte i dozór policyjny nad sobą czują na ka- Adamek przemawia za projektem. Jeżeli 20.000 rubli fałszywemi storublówkami 
żdym kroku. (o u Boga? Toż to bezpieczeństwo | naprawdę chce się zerwać z systemem robienia | * P' -Velianof został rozumie Sie niazwłocźnić a- 
kraju i państwa? Nie, nie prawda — „to bunt". |długów i usunąć niedobór — to przy osiągniętej ALS e 
Tak dalece jest źle i tak się przewróciło wszystko | już, a możliwie największej wysokości podatków ra R udzielili audjenei w Głatczynie ba- 
do góry nogami, że zagadkowi jacyś ludzie Z pro- | bezpośrednich, należy szukać nowych źródeł. Pro- wiącemu tu prezesowi komitetu Towarzystwa kre- 
stego stanu wykupują od nożowników noże; ci |jektowany podatek nie jest bardzo przyjemny ani d ex Ziemskie o, p. Aleksandrowi Ostrewskie- 
władzom meldują, bo jakoś za wiele na te noże | popularny — ale chodzi o to, ażeby w razie po- mił h Kbiestwa Pp, Ostrowski zabawi jeszcze 0- 
pokupu — i nie. Czy u nas na tak niezwykły li- |trzeby ludność sama ofiary poniosła dla wielkiego koło Z 10 w Petersburgu 
dzieła uregulewania finansów państwa. Zbytnią n 
surowość projektu można w szczegółowej rozpra- 
wie złagodzić. Mowca pragnie, aby klasy zamo- 


beralizm się zanosi 1 tolerancję wszystkiego, co 
pachnie Bie zbyt pokojową zabawką, czy też sza- 

Żniejsze co rychlej poddały opodatkowaniu rucho- 
my kapitał. 


lone jakieś, zawzięte, nieludzkie idzie knowanie? 
Przeciwko komu? No, żydzi na początek, na pier- 

Roser oświadcza się z demokratycznego sta- 
nowiska przeciwko projektowi. 


wszy ząb, na pierwszy sztych — a potem chyba 
iu, wszyscy. Opowiadają ci, których z cytadeli 
ub z Modlina puszczono, a byli tam trzymani ja- ; kaksi R SA TOOK: +68 
ko zagarnięci z innymi kupą, w czasie świąte- Deputowany Suess sprzeciwia się projektowi |dr. Mikołaj Zyblikiewicz, i namiestnik, hr. Po- 
cznych niepokojów — mówią, że jak tylko are-|i sądzi, że należy on do tego rodzaju reform po- |tocki, wyjechali wczoraj wieczór do Wiednia. — 
sztowani mieli w wojskowej straży nad sobą ofi- |datkowych, które nie są' pożyteczne ani dla pań-|Jenerał-major książę Antoni Radz iwilł, przybo- 
cerów Rosjan, całemi dziesiątkami mogli uciekać, | stwa, ani dla opodatkowanych. Tausche prze-|czny adjutant cesarza Wilhelma, mianowany został 

mawia również przeciw przedłożeniu. Auspitz, | jenerałem porucznikiem. 

Obratschaj, Matscheko i Hallwich, zrzekają się Ajenci rosyjscy. Ze Słowa, którego redakcję 
głosu. Toż samo czyni Lienbacher. Herbst|odpowiedzialną po nwięzienia p. Benedykta Pło. 
konstatuje, że w roku 1878 dwie frakcje prawicy | szczańskiego objął p. Michał Klementowicz, do- 


KRONIKA. 


Lwów, 8. lutego. 
Wiadomości osobiste. Marszałek krajowy, 


a dwóch, trzech, była to rzecz bardzo zwyczajna; 

jak tylko oficer Polak — już tradniej, ostrzej i o 

ucieczce nie było mowy. Mieliżby nasi być tak 

gorliwi, tak oddani służbie, tak nieprzejednani dla R > : i rad 

tych, co trafili do kozy? Mieliżby tamci znowu |były przeciwko podwyższeniu cła od nafty z *, na | wiadujemy się, że równocześnie z rewizją w akade- 

rabowników żydowskiego mienia uważać za nie- |1 złr., poczem zabiera głos minister finansów dla wy- | mickim „Krużku* odbyła się w sobotę rewizja u stu- 

winnie prześladowanych, za bohaterów, w rabun- |jaśnienia i uzasadnienia stanowiska rządu. Co się |denta praw p. Oleksiewicza, gdzie zabrano niektóre | baw ap 
ku UżBinać enotę? Prawie temu niepodobna wie- |tyczy samej zasady, to chodzi tu 0 nowy podatek papiery. Uwięziony w Czerniowcach i przystawiony | t0 jednak vahoczu, aż do rana, Bezultat, jaki będzie 
rzyć, a jednak słyszymy i wielu to mówi, że na|konsumcyjny. W myśl ministra skarbu wykazała |do sądu lwowskiego Mikołaj Ogonowski był tam |Z PC O a aa a a 
zapytanie, zkąd się wzięła taka ludzkość dla are- |już w pierwszem i drugiem sprawozdaniu komisja, | wikarym i katechetą, tudzież redaktorem Rodymoho zasiągnąć wiadomości, Hei pe zy aj 
sztantów, oficerowie Rosjanie odpowiadają: „Więc że z konsumcją tego przedmiotu łączy się także Lnstka, |cierz kilkadziesiąt zir., niewiele to, lecz „ziarnko 
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złr. Według uchwalonego preliminarza na r. 1882 
ma wynosić dochód 8006 złr. 97 et., prócz żela 
znego, zapasowego funduszu, wynoszącego razem 
843 złr., rozchód zas 7955 zły. "W sprawie zapro 
wadzenia stacji telegraficznej, udzieła zgromadzenie 
kredyt wydziałowi na zakupno słupów i przyjmuje 
wniosek p Mrauzka, aby wydział przed ostateczną 
decyzją dążył do pogodzenia potrzeb gości zakopań 
skich z interesami p. Peltza. Z powodu wielkich 
wydatków na dwór tatrzański uchwaliło zgroma- 
dzenie, aby członkowie Towarzystwa opłacali 1 złr. 
wstępnego na cały sezon, za bilet familijny 2 złr,, 
obcy zaś bilet osobisty 6 złr. Przystąpiono do wy 
boru prezesa Towarzystwa i części członków wy- 
działu wyłosowanych. Prezesem wybrano większo- 
ścią głosów hr. M. Reya, do wydziału weszli pp: 
dr. Markiewicz, Uznański, A, Łuszezkiewicz, dr. 
Rostafiński i Bartoszewicz Członkami komisji kon- 
trolującej wybrano pp.: Mrazka, Gustawskiego I Za- 
rembskiego. W sprawie budowy szkoły snycerskiej 
przyjęło zgromadzenie wniosek wydziału, przedsta- 
wiony przez 8. Zarembę: Towarzystwo tatrzańskie 
daje na budowe szkoły snycerskiej w Zakopanem 
kwotę 1000 złr., płatną w 5 ratach rocznych po 
200 złr. od chwili, kiedy ustanie obowiązek Tow. 
utrzymywania lokalu dia szkoły: Tow. przyjmuje 
na siebie obowiązek postawienia szkoły, jak długo 
utrzymaną będzie w Zakopanem, jeśli Wydział kra- 
jowy udzieli subwencji w kwocie 6000 złr. w rocz 
nyci ratach po 1000 złr, 


Rolnictwo przemysł i handel. 


Leśnictwo z łowiectwem. Lutowy numer czasopi 
s'a myśliwskiego „łŁowiec,” wydawanego we Lwowie 
pod redakcją p Józefa Łozińskiego, zawiera uwagi go- 
dny artykuł o potrzebie połączenia leśnictwa z łowie- 
ctwem. Powiada ox: 

„Szkoła leśnic za w Mariabruvn jest tak urządzoną, 
iż wychowańcy tej szkoły muszą się poddawać, po po- 
przedniej praktyce łowieckiej  ścisłemu teoretycznemu 
egzaminowi z tejże nauki. 

Najznakomitst autorowie nauk leśniczych twierdzą, 
ża leśnic wo i łowiectwo stanowią organiczną całość, że 
przeto tylko gruntowna znajomość obu tych nauk wy 
twarza dzielnych urzędników lasowych. W państwie nie- 
mieckiem i zachodnich krajach monarchji austrjąckiej 
widzimy ogromną liczbę zwierzyny niższego rzędu, da- 
jącą nietylko prawdziwą przyjemność i pożytek właści- 
eielom polowania, ale dostarczaj;cą również całej ladno- 
ści taniezo i posilnego pożywienia. Korzyści, któremi te 
kraje nad naszym górują, wynikają jedynie z rosszerzo- 
nej i namiętnie krzewionej nauki łowieckiej; tam owa 
nauka stoi na tej stopie, iż wytwarza prawdziwie umie- 
jętmych w teorji i praktyce łowców. Panowie niemieccy, 
czescy i morawscy zakładają wszędzie, wraz z leśnym 
urząd łowczy, leśnik musi być zarazem łowoem, łowiec 
leśnikiem. 

Jedyna szkoła lasowa galicyjska kształci swych wy- 
chowańców jednostronnie — jedynie jako gospodarzy la- 
sowych nawet elementów łowiectwa nie uczy. zdając się 
zapominać, iż młodzieniec nie przejęty w szkole zapałem 
1 miłością dla przyrody, a te tylko zmysł łowiecki i na- 
uka łowiectwa mogą do wysokiego stopnia rozwinąć 
będzie tylko ekonomem lasowym a tas dla niego bę:!zie 


tylko polem uprawy i spożytkowania jego. Przy takiej | fi 


miezapełpości nauki, szkoła ta nigdy nie dostarczy urzę 
dników lasowych w połnom tego słowa znaczeniu, bo 
nie będą oni nmieli korzystać z darów, jaki h nam przy- 
roda w zwierzostanie udziela i zmarnują rychło ową 
8 astho bogactwa krajowego. 

~i Zbyt często u nas niestety się zdarza, że leśniczemu 
nie wolno posiadać pasów łowczych, zwłaszcza wyżła, i 
a bronią palną pojawiać sig w lesie. Powodem tego za- 
kazu bywa zwykle nieufność. Smutne to zaiste! Zakaz 
taki obraża dotkliwie szlachetne uczucie leśniczego i nie 
pozwala mu przejąć się przychylnością „a wyradza obo- 
jętność. Nie jednego znałem leśniczego, który z bol-ścią 
mawiał: „Cóż mnie obchodzą kłasownicy i drapieżne 
zwierzęta, kiedy mi nie wolno używać strzelby i przy- 
jemności myśliwskiej, kiedy zawistnie nia dozwolono mi 
nawet tępić srogiego dla niższego kwierzostanu lisa! ' 

Wieleż to jest leśniczych w Galicji, którzy żadnych 
nie mają naukowych wiadomości o leśnictwie i łowie 
ctwie. Lokaję, kucharze, chłopi, lub inne upośledzone 
indywidna zajmują te posady jedynie z powodu nierozu 
mnej. oszczędności. 

Niłeza Austrja, Czechy, Morawa i Suląsk podniosły 
sig w tym względzie znacznie po nad inne, a szczegól- 
mie po nad Galicję. A jednak przyroda dała krajowi na- 
szemn warunki o wiele dia tago celu korzystniejsze, mia- 
mowicie znaczne przestrzenie lasów, rozległe pola rzeki 
porosie zaroślami, stepowe niemal rozłogi bujnie zakrze- 
wione. Takich warunków nie mają owe kraje, tam trze- 
bs dla ntrzymania zwierzyny różnych sztucznych środ- 
ków, tam w polach zakładane bywaj izy i zagrody, 
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w ogóle nie mało trzeba łożyć kesztów, aby zwierzostan 
podnieść i mnożą się owe koszta utrzymywaniem facho- 
wych łowców, a jednak łowiectwo w Niższej Austrji, 
Czechach, Morawji i na Szląsku tak barieo góruje nad 
innemi, co jest najwymowniejszem świadectwem, że je- 
dynie umiejętne łowiectwo podnosi stau zwierzyny i że 
bogaty zwierzostan przyczynia się znacznie do dobrobytu 
krajowego. 

Galicja bsz uszczerbku dla rolnictwa i leśnictwa 


mogłaby stać się prawdziwym zwierzyńicem. | 
Autor artykułu (p. Karol Hostoński) stawia tedy pod 


rozwagę walnego zgromadzenia Towarzystwa łowieckie- 
go wniosek wprowadzenia do lwowskiej szkoły gospo- 
darstwa lasowego osobnego wykładu nauki łowieckiej i 
utworzenia posady aaczelnego dla całego kraju łowcze- 
go. — Sądzimy, że kuratorja szkoły lasowej powinnaby 
istotnie zastanowić się nad pierwszą częścią tego wniosku 


Przegląd polityczny. 


L» ów 8. lutego. 

Wezoraj krążyła po Lwowie pogłoska (którą 
podaje także Czas w telegramie), że stolica apo- 
stolska wezwała kanonika i oficjała kapituły św. 
Jura, ks. Malinowskiego, aby się bezzwłocznie po- 
dał do dymisji, i że ks. metropolita Sembratowicz 
z Wiednia uda się do Rzymu. Istotnie byłby już 
czas, aby sfery kompetentne położyły koniec grze 
dwulicowej , która się ciągle odbywa w naszych 
stosunkach wyznaniowych. 


Ty sse i Fremd'nblatt, zabierają dziś głos w spra- 
wie odkrytych w Galicji knowan rosyjskich. Frem- 
d nblatt powiada : 
na rezultaty toczących się śledztw, aby się prze- 
konać, czy rzeczywiście znajdujemy się wobec nie- 
bezpieczeństwa działań, 


energja.“ 


wodyrów i pisze: .Drvga dla rządu jest jasną. 
Musi on z całą powagą wystąpić przeciwko nie- 
bezpiecznej zagranicznej propagandzie, i pozosta- 
wić swobodny wpływ kodeksowi, ale - drugiej 
zadość uprawnionym wymaganiom i 
filskiej, a ruskiemu ludowi otworzyć widoki do re- 
alizacji swoich narodowych ideałów w Austrji,* 


żyjący pod równemi prawami z ludem 
nie doznaje nigdzie żadnych specjalnych 


żarów podatkowych. O prawosławiu, ani.o Moskwie 


nie myśli, lecz są tacy, którzy do tej myśli chcą 
go sprowadzić in usnm idei panmoskiewskiej. 


policji do żywiołu słowiańskiego. N. Weem. 


może nam wierzyć, że policja we Lwowie jest ua 


wskróś z samych Słowian złożoną, i kocha Sło- 
wian, a mie lubi tylko ajentów carskich. 

Wczoraj rozpoczęła się w wiedeńskiej Izbie 
poselskiej rozprawa nad podatkiem i cłem od na- 
ty. Bliższe szczegóły podaje teiegram. W osta- 
tniej chwili klub Lienbachera stanął w opozycji 
do projektu, i w skutek tego groziło przesilenie 
gabinetowe, a mianowicie dymisja ministra 
Dunajewskiego, lecz ponieważ projekt na 
ftowy został dgis przyjęty, więc niebez- 
pieczeństwo usunięte. 

Czeski klub wezwał wszystkie korporacje do 
upominania się za równouprawnieniem na Szlązku. 

Politik dzisiejsza zaprzecza doniesieniu nie« 
mieckiego Mimtagsblaźiw, że austrjacka rodzina 
cesarska przy katastrofie „Union generale" postra- 
dała 85 milionów franków. . "= 

Stosunki Autrji z Moskwą zwikłają się szcze 
gólnie na polu dziennikarskiem. W Berlinie jest 
podejrzenie, że Rosja pozwalając na wojnę dzien- 
nikarską przeciwko Austrji, przygotowuje grunt 
do zaprojektowania kongresu, aby następnie wy- 
zuć Austrję,z mandatu do okupacji Bośnji i Her- 
cogowiny. Kwentualność ta byłaby hasłem do 
wojny. 

Prywatne telegramy z Petersburga donoszą, 
że rząd pomnaża wszystkie pułki jazdy o dwa 
szwadrony. 

W Serbji zaczął wychodzić dziennik z ten- 
dencją, antiaustrjacką pod tyt. Barba (Walka). 

Do -Ruszezuku przystawiono temi dniami z 
Rosji 20 pak z przyborami sanitarnemi i przyby- 
ło z niemi 16 lekarzy, którzy się udają do Her- 
cogowiny. 
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konstatują, że mowa Skobielewa rozogniła w ca- 
łej armji żądzę walki z Austrją. 


oświaty w miejsce Nikolaia, który się podał do 


jednak odpowiedział z godnością. 


kilku republikanów. 
Gem =" 


centralistyczne doniosły, że przy sprawie podatku 


Z dzienników wiedeńskich dwa tylko, stara 
„Należy całą uwagę skierować 


nacechowanych zdradą 
stanu , przeciwko którym należy wystąpić z całą 


Preise przypomina, że już podczas ostatnich 
wyborów lud ruski odwrócił się od swoich pro- 


strony musi dotrzeć do gruntu rzeczy, i czyniąc 
słusznym 
skargom, odjąć wszelki pozór do agitacji sławiano- 


Owoż musimy odpowiedzieć Pre«'ż*, że lud ruski 
olskim, 
rzywd, 
a całym ideałem jego jest — zmniejszenie cię- 


Nowoje Wremja o aresztowaniach we Lwowie 
powiadają, że fakt ten uwydatnia tylko nienawiść 


Narodni Listy w telegramie z Petersburga 


DZIENNIK POLSKI. 


Słychać. że Katkow ma objąć ministerstwo 


dymisji. 

Jakiś zamach gotował się w Petersburgu na 
Pobiedonoscewa, ale wcześnie aresztowano 
sprawców. 

W sejmie berlińskim przy sposobności obrad 
nad zmianą ustawy kościelnej, ministerstwo pru- 
skie dotknęło znowu Polul.'w, jak o tem podaje 
szczegóły telegram poniż:zy. Ks. SŚtablewski 


Parlament angielski rozpoczął wczoraj sesję 
swoję, 
W  Liwornie poaresztowano dnia 6. b. m. 


Telegramy własne „Dzien. Polskiego, 


(R) Wiedeń 8. lutego. Wczorajsze dzienniki 


od nafty rozbiła się cała prawica, że klub L i en- 
bacherai Liechtensteina chcial głoso- 
wać przeciw projektowi i że rząd postawił kwe- 
stję gabinetową. Wiadomości te należy z wielką 
przyjmować ostrożnością. W rzeczywistości ma się 
rzecz jak następuje: Klub centrum postanowił pier- 
wotnie głosować za odesłaniem sprawy napowrót 
do komisji i z tego powodu odbyła się wczoraj 
podczas posiedzenia Izby poselskiej narada komi- 
sji parlamentarnej. Hr. Taaffe nie przybył 
wprawdzie osobiście, lecz później edbyły wszystkie 
cztery kłuby prawicy konferencję, na której obe- 
enym był prezydent ministrów. W końcu nara- 
dzał się nad tą sprawą także klub centrum, który 
po dłuższej dyskusji cofnął swoją dawniejszą u- 
chwałę i postanowił głosować za przejściem do 
dyskusji szezegółowej nad projektem rządowym. 

westja gabinetowa nie była wcale postawioną, 
oświadczył tylko hr. Taffe przywódcom prawicy, 
że rząd przywiązuje wielkie znaczenie do przyję- 
cia projektu. Z tego powodu przyjętem będzie 
prawdopodobnie przedłożenie rządowe na dzisiej- 
szem posiedzeniu Izby poselskiej. 

(R.) Wiedeń &. lutego (godz. 2. po południu). 
Na dzisiejszem posiedzeniu Izby poselskiej przy- 
jęto projekt do ustawy naftowej 157 głosami prze- 
ciw 145. 

(R.) Wiedeń 8. lutego. Na wczorajszem po- 
siedzeniu komisji ekonomicznej referował S m a- 
rzewski o traktatach ze Serbją ; odroczono ob- 
rady aż do następnego posiedzenia. 

Berlin 8. lutego. Na wczorajszem posiedze- 
niu parlamentu niemieckiego obradowano nad 
projektem kościelno-politycznym. Minister wyznań 
Gossler oskarża Polaków, że pragną przywró- 
cenia Polski w granicach z roku 1772, a dalej, 
konstatuje, że w Górnym Szlązku i Prusach za- 
chodnich istnieje znakomicie urządzony ruch, 
wprawdzie nie w nieprzyjaźnych dla państwa za- 
miarach, lecz w celu agitacji narodowej za pomo- 
cą katolicyzmu. Schorlemer (Alst), żąda, 
aby nie wbijano więcej kolców w ciała Polaków. 
Nie dotrzymaliśmy im uroczystych przyrzeczeń— 
woła mowca — i z tego powodu.wodtrącamy ich i 
pędzimy do konspiracji. Sta b lew sk i odczytu- 
je słowa Fryderyka Wilhelma HI, do Polaków 
skierowane, w których uznaje ich prawa narodowe, 
tudzież podobne zapewnienia Fryderyka Wilhelma 
IV. A dalej pyta mowca: Czyż mamy zapomnąć 
to, co nas matki kochać uczyły? Rząd napotyka 
u Polaków tylko wtedy na opozycję, gdy narusza 
prawa kościoła i narodowości. 

Petersburg 8. lutego. Fligeladjutant baron 
Kaulbars, wojskowy attachć przy ambasadzie 
w Wiedniu, powołany został przez cara dv Ga- 
czyny w celu złożenia sprawozdania o wysełkach 
wojsk austrjackich na południe. 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 8. lutego. Jeneralna komenda w 
Serajewie donosi dnia 7. bm. o godz. li. w no- 
cy: Jen. major Obadicz polecił dnia 5. bm. z 
Foczy wykonać parę ataków zaczepnych na nie- 
przyjaciela, którego większemi kolumnami nie 
można było podejść. Ataki uskuteczniono ze 
Susjesna i z błokhauzu w Humicach. Nieprzyja- 
ciel wymknął się obu kolumnom, tylko popołudniu 
przyszło do strzelaniny koło Susjesna, przyczem 
3 ludz z pułku nr. 75 (czeskiego) zostało ran- 
nych.-Koło Humie dopiero pod wieczór wynikła 
tyraljerka. Zaczepne operacje będą dalej pro 
wadzone. 

Berlin 7. lutego. Wśród rozpraw nad przed- 
łożeniem o reformie ustaw majowych w parlamen- 
cie przemawia minister wyznań Grossler: Wal- 


Rodowity Paryżanin 


szuka posady guwernera w mieście 
lub na prowiucji. Bliższa wiadomość 
w biurze nauczycielskiem Z. Krzyża- 
nowskiej, ulica Czarneckiego nr. 28. 
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Realnosé 


wiejska tabularna 


pod Bolechowem, składająca się 
z wygodnego domu mieszkal- 
nego, dużego ogrodui 35 morg. 
gruntów, z odpowiedniemi bu- 
dynkami gospodarczymi, przy 
bitym gościńcu i kolei żelaznej 
położona, jest wraz z inwenta- 
rzem — z wolnej ręki do sprze- 
dania. Zgłoszenia przyjmie „li. 
Hianusy w Bolechox ie. 
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niemieckiej w Poznańskiem 


ruchu polskiego, w obec czego rząd musi postę- 
pować z wielką ostrożnością. 
suuków z kurją w drodze ugodowej, minister 
uważa za niemożebne, ponieważ konkordaty spro- 
wadzają tylko nowe troski i przyczyniają zawi- 
kłania. 


Kawy najlepszej jakości. 


: Powyż wymienione 5 


smakiem i aromą 


ka obecna nie może być zakończona namiętnie , 
ale prowadzona być musi z powagą i z godnością. 
Uregulowanie granie. pomiędzy kościołem i pań- 
stwem jest konieczne i zbawienne. Obecne usta- 
wodawstwo erganiczne nie może być zatem po 
prostu przekreślone. Mowea podnosi z naciskiem 
korzyści osiągnięte przez ustawę lipeową 1880 r. 
obsadzenie biskupstw i zmniejszenie liczby osie- 
roconych parafijj w skutek czego stosunki z du- 
chowieństwem  katolickiem stały się przyjazne. 
Rzad chce zagoić rany z chirurgicznego przecię- 
cia, które musiał uczynić, ale nie może nie stra- 
nić z rezultatów, które osiągnął, nie może się 
ani o jeden krok cofnąć. Minister zwraca uwagę 
na zmienione stanowisko -stronnictw i _ prasy 
wobec tej kwestji. Szczególniej uwzględnić na- 
leżało stanowisko polskiej ludności, która ciągle 
jeszcze kieruje się nadzieją odbudowania Polski 
i występuje wrogo w obec ludności katolickiej 
i w Prusach za- 
chodnich. Polscy kapłani stoją często na czele 


Uregulowanie sto- 


Rzyd będzie się trzymać dotychczasowej 
drogi i jest przekonany, że papież życzy sobie 
goraco pokoju, a przyjęcie przedłożenia jeszcze 
bardziej go do tego skłoni. Co" się tyczy nië- 
ufności w dyskrecjonalne postępowanie, muszę 
powiedzieć, iż rząd zawsze usuwał niektóre 
spory  prostemi rozstrzygnięciami, które nie 
sprzeciwiały się bynajmniej systemowi konstytu- 
eyjnemu. Rząd będzie wykonywać to, do czego 
otrzymał pełnomocnictwa w myśli tej, w. jakiej 
mu zostały udzielone. Obecne przedłożenie jest 
tylko pierwszym krokiem na drodze, którą rząd 
myśli postępować dalej, odrzucenie przedłożenia 
nie powstrzyma rządu od starania się o przepro- 
wadzenie pokoju z kościołem: Po mowie 
ministra, zgłosiło się 10 moweów za, 16 przeciw 
przedłożeniu. 

Berlin 7. lutego. Przy rozprawach nad 
przedłożeniem o reformie ustaw majowych prze- 
mawiali Schorlemer i*Windhorst za 
zniesieniem ustaw majowych, Wintzingero- 
de, Holz i Limburg za przedłożeniem. 
Stablewski występuje przeciw przedłoże- 
niu, które bezpodstawnie kieruje się podejrze- 
niami Polaków i polskiego kleru. Jutro ciąg dalszy 
rozpraw. 


Lendyn 7. lutego. Lord kanclerz odczytał 
na otwarcie parlamentu mowę tronową, która po- 
wiada, że stosunki z mocarstwami zagranicznemi 
są nader serdeczne. W perozumieniu z Francją 
zwraca królowa uwagę szczególniejszą na sprawy 
egipskie, co do których zawarte układy wkładają 
na nią szczególne zobowiązania. Utrzyma ona 
prawa swoje uzasadnione po części firmanami, po 
części zaś międzynarodowemi układami i użyje 
swego wpływu, aby działać w kierunku korzy- 
stnym dla rządu i kraju, tudzież dla rozwoju je- 
go instytucji. Rokowania angielsko-francuskie w 
sprawie zawarcia traktatu handlowego pomiędzy 
obu tymi krajami, o których przyjacielskie stosun- 
ki królowej idzie przedewszystkiem, prowadzą się 
dalej. Mowa tronowa - konstatuje polepszenie się 
stosunków w Irlandji i wylicza w końcu rozmaite 
ważne projekta ustaw, które mają być przedłożone. 


Londyn 7. lutego. Mowa tronowa ku koń- 
cowi mówi'o przywróceniu pokoju u granic pół- 
noeno-zachodnich i wewnątrz Indyj, które pozwa- 
la rządowi tamtejszemu rozpocząć napowrót prace 
dla dobrobytu ogólnego. Konwencja z republiką 
transwalską będzie „miała prawdopodobnie po- 
myślne skutki. Mowa tronowa ubolewa nad burzli- 
wą sytuacją. Handel tak na zewnątrz, jak i na 
wewnątrz znajduje się w, lepszym stanie, jakkol- 
wiek dochody państwowe nie są jeszcze dosta- 
tecznie pomnożone. Dalej konstatuje mowa trono 
wa polepszenie stosunków w Irlandji, gdzie nad- 
zwyczajne środki, przyzwlone przez parlament 
przyczyniły się do przywrócenia porządku. W koń- 
cu zapowiada mowca projekt ustawy co do refor- 
my gminnych urządzeń w Londynie, według któ- 
rej dotychczasowy system administracji gminnej 
ma być rozszerzony na cały Londyn. 

Londyn 8. lutego. Granville odpowiadając na 
zarzuty Salisburego zuręcza, że w sprawie egip- 


skiej gabinet francuzki co do głównych punktów 


zgadza się z Anglją. Następnie przyjęto adres. 


Rząd wniósł nowy regulamin dla Izby, według 


którego zamknięcie dyskusji będzie mogło być u- 


chwalone prostą większością głosów, jeżeli tego 
żąda przynajmniej 200, a jeżeli się temu nie 


sprzeciwia mniej, jak 40 posłów. 


Handel korzenny Win i delikatesów 
KAROLA BAŁŁABANA 
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poleea niżej poszczególnione kawy i herbaty. 
Herbaty ciemno naciągające. 


we Lwowie 


Austriji z 


Londyn 8. lutego. Izba gmin uchwaliła 
wniosek Northeot'a, aby niedopuścić Bra d- 
laugha do złożenia przysięgi. Następnie odrzu- 
cono wskutek przemówienia Gladstona 174 
głosami przeciw 45 wniosek Graya, czyli list 
Forstera, w którym donosi o aresztowaniu 
Parnella, Diłlona i Okellyego, nie zasłu- 
guje na szezególniejszę uwagę Izby. Dilke o- 
świadcza, że Errington nie miał misji rządo- 
wej w Watykanie, ani też nie występował w cha- 
rakterze urzędowym. Mając zaufanie Granvilla 
był on tylko pośrednikiem pomiędzy nim a Wa- 
tykanem. i 

Londyn 8. lutego. Biuro Reutera donosi z 
Kairu: Wice-król zatwierdził ustawę organiczną 
w osnowie proponowanej przez notablów i podpi* 
sał dekret, którym odstąpił w myśl władzy nada- 
nej mu firmanem prawo zatwierdzania budżetu 
izbie notablów. 

Paryż 7. lutego. Journal Officiel donosi, że 
oświadczenie o przedłużeniu traktatu handlowego 
Francją, zostało zatwierdzene. 
Paryż 7. lutego. Kilku deputowanych oznaj- 


miło prezydentowi ministrów, iż mają zamiar in- 


terpelować go w sprawie egipskiej. Freycinet 


prosił o odroczenie interpelacji na dwa tygodnie, 
ze względu na będące w toku rokowania. 


Paryż 7.stycznia. Dzienniki konstatują zwy- 
cięztwo Freycineta. Większa część deputowa- 
nych, którzy się wstrzymali od głosowania, uczy- 
nili to tylko dlatego, aby nie sprzeciwić się pier- 
wotnemu wotum, przy innej jednak sposobności 
bądą głosować za gabinetem. 

Sędzia śledczy przesłuchiwał dzisiaj verwal- 
tungsratów Union generale Riauta i syna Broglie- 
go. Jutro odbędzie się przesłuchanie dwoch in- 
nych verwaltungsratów. Journal francais powia- 
da: Przesłuchanie pana Bontoux w sprawie za- 
rzucanych mu faktów miało ten skutek, że jakkol- 
wiek sędzia śledczy nie przekonał się o jego zu- 
pełnej niewinności, pozwolił przecież postawić 
kwestję tymczasowego puszczenia na wolną stopę 
b. dyrektora „Union“. Dzienniki potwierdzają wia- 
domość, iż sądowy likwidator żądać będzie wpła- 
ty 875 franków za każdą akcję „Union generale“ 
celem dopełnienia jej wartości. 

Na dzisiejszej giełdzie panuje dobra tendens 
cja, ale jnteresów mało się załatwia. Wielki popyt” 
za akcjami Suezkiemi . 


Paryż 7. lutego. „Agence Havas“ zaprze- 
cza wiadomości, podanej przez National Ztg., ja- 
koby Freycinet miał oświadczyć, że inter- 
wencja wojskowa w Egipcie może nastąpić dopie- 
ro na podstawie porozumienia mocarstw zgroma- 
dzonych na kongresie. Freycinet w tej sprawie 
nie uczynił żadnego oświadczenia. 

Sefja 7. lutego. Minister spraw wewnętrznych 
Vuleovieh, wyjeżdża we cawartek do Wie- 
dnia dla ratyfikowania konwencji w sprawie po- 
łączenia kolei żelaznych. Podczas jego nieobecno- 
ści zastępować go będzie Stojłow. 

Stambul 8. lutego. Porta wręczyła wczoraj 
ambasadorom noty w odpowiedzi na notę z dnia 
30. listopada w sprawie punktów spornych co do 
granicy grecko-tureckiej. Porta utrzymuje, że tra- 
sa komisarzów tureckich zupełnie odpowiada ko- 
misji z 24. maja i wyraża nadzieję, że ambasa- 
dorowie zgodzą się na trasę turecką. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedań 8. lutego godzina 10 min. 45. Akcje 
kredytowe 302:—, Anglo-Akustr. 12125, Akcje banka 
Union 118'-—, Kolej Karola Lud. 293-—, Połndn. 181-—, 
Renta porcja —'-— Listy swtawne gal. baukn hipot. 
——, Galicyjskie obligacje indemnizacyjne —'—, Gali- 
cyjski bank rmstykalny —'—, Losy s roku 1864 82:10, 
zaa 964',. Rubel papier. 1-22",. Usposobienie : 
stałe. 


_ Wiedeń 7. lugo godzina 5 min. 48. Jedno- 
lity dług Państwa w banku 75-65, w srebrze 755), Reuta 
w złocie 9350, Losy pożyczki z 1oku 1860 130:50, Akcje 
banku wiedeńskiego 809:—, kredytowego 296 50, Londyn 
12020, Srebro —*—, Napoleond'or 9:54, Dukat ces. 
men. 5'63, 100 marek niamieckich 58:50, 


Nafta. Wiedeń 8. lutego: 1512 do 1525. 
Brema: 7:35 do ——. Hamburg: 730, na stycreń 
726, na luty-marzee 820. Antwernpja: na sty: 


szeń 718'/,. Nowy-York: —. Filadelfja: —. 


Telegramy zbożowe œz dnia 7. 
Wiedeń: Pszenica 12:25 do 13 — zł, da 
—— zł, jęonieć —— do —— H., kukorndza —'— 
do —'— zł., owies —*-- do —'— sł.; okowita pr, 10.000 
liter procent 32:75 do 38:— sł. — Budapeszt: 
Pszenica 100 klgr. (na wiosnę) 12:27 do 12:80 zł., rzapak 


lutego. — 


o —— — 


= sierpień-wrzesień) —*— zł. — Berlia: Pszenica żółta 
na styczeń) 225: —, żyto ——, spirytus loco 4780, 
ole] „rzepakowy 56:30. — Szczecin: Pazenica ——, 


rzepik — Paryż: mąki 189 klgr. 6580, olej 
rzepakowy 73:26, spirytus ——. — W rosław: Pszenica 
to —'—, owies ——, spirytus —*—-, kukurudza 
-—,. Kolrnis: Pszenica ——. 


KONIAK 
kuracyjny 
Poleca Apteka 


Niadystawa Topy 


wę Lwowie, ul. Pańska]. 17. 
1248 ?—4 


. Ceylon Nilgera naj. 2-—|'/, kil, Congo cesarskiej 2— $4|— 

„  gruboziarnist. 192|'|, „ Familijnej . "Ar G ER 20 © Ra mientra 
„  drobniejszej  1:84|'|, „ Melange de Moscau 4— £] À pa == EE oko, piekn > 
` O. 1 1 4 ac. „NSO z. 0) 
ji perłowej 3 ska 2 z Emperial $ Ao i kasjer a s IE znacznej go: 
Languayra 176| „  Wysiewek z najle- rzelni fabrycznej, z bardzo chlubnemi 
Santos 1 44 pszych gatunków 1:40 świadectwami i uznaniami, 34 lat liczący, 
3 T e „JL bat. Rumu starego 27 AL50 Polak, biegły w koncepcie „polskim 1 
Rio. . . . . . Łśójy „ zagran. Jamaika 1-20 >> p OE ri 
: ek A z i r rowin- 
Złotej Jawy . -ae 1j, kil. angielsk. Albertów 1:20 dA Y Rlilszoj | Widonióścił bad pskawe 


Mocca arabs. 


Urząd gminy król. miasta 


Stryj dnia 28, stycznia 1882. 


. 188] łyżeczka powyż wymienionych 
awyjherbat zalana okropem daje 2 3 
odszczególniają się wyvornym,szklanek herbaty odznaczającej 
się miłą naturalną wopią 


W AOKAOOEIKC E | X IOOKAOOIOBIOKAOK O 


OGŁOSZENIE, 


Przy szpitalu powszechnym w Stryju opróżniona 
jest posada lekarza sekundarjusza z roczną remune- 
racją 200 złr. 

Ubiegający się o tę posadę zechcą podania swoje 
zaopatrzone w dowody uzdolnienia i dotychczasowej 
służby sanitarnej wnieść do 1. marca br. do Zwierz- 
chności gminy Stryjskiej. 


zapytania udsieli Wny Æ. Doening 
w Sokalu. 1202 5-6 


CHOROBY KRWI 


ZIARNA BIAAMJ GORCZYCY DIDIER 
Zalecane przez znakomitości lekarskie Pier] 
eiw Chorobom żołądka, wątroby. ua „igre 
Hszajom, hemoroidom i regmatyzmowi. 
gtbwnY u pana Didier, 20, Bd Polesónaltre 


spwkach PP Wibe- 
Soła: w Laon T 


"hi te kowi 


używane, W dobrym stanie, 
gotowe, bezzwłocznie do od- 
stawy, kupuje podpisana ad- 
ministracja. 

Oferty z oznaczeniem objętości 
i ceny loco tamtejsza stacja kole- 
jowe, uprasza administracja dóbr 
Pawłosiowa JE. hr. Siemieńskiego, 
poczta Jarosław. 1847 8—3 


1289 8—8 


4 DZIENNIK POLSKI. 


— 


Poleca znany z taniości i doborowego towaru! ĊARA U STRI z 
MAGAZYN DAMSKE | Kioton baar (złe. B0 one do Belno 
H ALKI 


iniardiski, Poanlac, Medsjlony 

o £ inne najnowsze ząbki i kre- 

pinki do robót friwolitowych, Pytel 
do znaczenia 

Nie szwajcarskie do Szycia ręczne- 

go, Nioi Clarca do maszyn, po 


6 środki, farby, rosa, bibułki 
pędule, drucik, patyczki, szczyp- 
ozyki i wszelkie dodatki do robie- 
nia kwiatów. 
|| Tt Pottendorfską , Estrama- 
durę, Mifomatri ny Wigonia 


BBori do sukień, brykle do gorse- 
tów, radełka, naparstki, kredki, 
centymetry, nożyczki a fabryk an- 
gielskich. do 


giy do szycia ręczrego i masxzyno-| W eawab neapolitańska ao zęczn 
wego, druty do robienia pończoch, | szycia, pólcdwih do maszyn, Kae 


, 
ukienne i trykotas. ra ł do znaczenia, baweżnę fran- 
KAMILA STRZYZOWSKIEGO. |acosze Toy Z YE BE a 
RA A R: i rosyjskie kowania, przędzę nicianą i baweł-| na ponczochy i skarpetki, 8-mio| czwórne na skarpetki, Nici na kłęb | Szpilki angielskie i karisbadzkie po-| donek do koreli. Rozmaite eby 
ee Lwowie, ulica Halicka 3. 4. MESZOIKI filcowe. niang do poawiekania. nitkową białą i kolorową. kach do robót friwolitowych. jedyńcze do włosów. dPiukieńidańskich i'm. Pa F ; 


one 13—? 1 py Laskawe zamiejscowe zamówienia wykonują się jak najspieszniej i jak nsjakuratniej. gg 
Zupełnie świeży tranport 
ze zbioru 1881/82 r. 
AG przewybornej 98 
przez „Sues“ sprowadzonej 


£ Suxiki sxmukierskto, owe, me- 
NEJ talowe, jedwabne isona do 
nikień, Guticžki webowe 1 niciaue 


używa sig a nieza- 
w tkiem 


- i : ey- Tylko wtedy praw- Do weierania na skuteczne leczenie gośćca, reumatyzmu, wszelkiego rodzaju . aī- Tylko wiedy praw- 
ERB AT Viviane, 36, w aptece Dr. Chable; wej | * dziw», jeżeli każda fla- rwania w członkach i porażenia, bolu w głowie, w uszach i zębów; do układów na dziwa, jeżeli każda fla- 


szka opatrzona pedpi- wszelkie uszkodzenia i rany, przeciw zapaleniom i wrzodom. Do użyeia wewnętrz= szka opatrzona podpi- 
sem Molla i marką nego zmięszana z wodą, przeciw raptownym nudneściom, wymiotom, kolce i dyarji sema Molla í marką 
ochrońną. Pa Flaszka z dokładnym przepisem użycia 80 ct. — Główny skład wysyłkowy u oehronną -9m 


A. Moll aptekarza i c. k. nadw. dostawcy we Wiedniu, I. Tuchlauben, 9. 


Składy: we Lwowie w apt. J. Beisera, i Zygm. Ruckera; w handlach F, W, Królikowskiego, W. Marsza]kiewicza, K. Bałłabana, Stan. Markiewicza; 
w Brodach w apt. Liszki; w Buczaczu Joel R. Rapp; w Czerniowcach w apt. J. G olichowskiego ; w Glinianach w apt. A. Hełma; w Jarosławiu w apt. W. Roluma, 
w apt. J, Wisłockiego; w Krakowie w apt. W. Redyka ; w Podwołoczyskach n G. Morawetza; w Przemyślu w apt, Fran. Nahlika; w handlu F. Gaidetachki; 
w Rzeszowie J. Schaitter 8 Pop. w Serecie J. Dempniak ; w Śtanisiawowie w apt. 5. Amirowicza ; w Stryju D, Nussenblatt & Comp.; w Samborze w api. R. 
arnopolu w apt. H. Kahanego, Fr. Jamrogiewicza 1 E. Frantza; w Tarnowie V. Mildner & Comp. W. Wielogórski i Fr. Leszyński, 

1 


166 19 —28 


„ridak | Z. Rekora 1 Mi 
yaa w apt. S. Do 
w apt: Igo 


chińskiej 


` sią. DONS KA 
a mianowicie: pu es] * 


N.E Us okisi pona zł. 4:40 I a a i 
2. JUNTOJC iałokwi : 0 Jest do sprzedania 
E 3 A REA czarna aromat. 3 8:— 1 pP k 
4 SOUC mało agrkot.. 250 z wolnej ręki wieś 
"5 CONGO, czarna familijna > 18 PES TY 


-86 
„ 6 WYSIEWKI z herbaty „10 
p ŻE „ z najlepszych herbat „ 1'50 A C 2 W 
KAWA w najprzedniejszych rodzajach 
naitaniej w handlu w obwodzie Kolemyjskim 


BŁ. Markiewicza przy szosie, 2 mile drogi od 


1004 we Lwowie, w Rynku l. 42. 23— stacji kolejowej Korszów ; pola 


= = i ornego 1200 morgów, propi- 
JA. MAŃKOWSKI 


nacja, iwa dwory. mieszkalne, 
wów, ul, Halicka |. 170 miasto. 


„|12, jest mały i wątły, blondyn, 
o dużych czarnych ocząch. 

ktoby miał o nim jaką wia- 
domość, raczy donieść Zwierz- 
chności miasta firzeżan. 
1260 1 3 


Rządea lub Ekonom 


w sile wieku, mający długoletnią 
praktykę i mogący się wykazać 
chlubnemi świadectwami, poszukuje 
odpowiednej pos dy. 
Łaskawe zgłoszenia otrzymnje pod 
adresą K. S. ulica Kurnicka 1. 27. 


Pama lub wdowa 


budynki <a edip dobrym E - amar 
2 E Aa Dyrekcja Towarzystwa Zaliczkowego 
Zerygiewicz w Stecowej, o. p. 


Główna wygrana ałr, 30.000 w. a. 


Najmniejsza wygrana złr. 30 v.a. 


Tko 2 Q Ar w.a 


U a A d ° l Śniatyn; wszelkie pośrednictwo życząca sobie przyjąć obowiązek jako =, Mop w) Z. Gie obi a Ek W Rozdole 
Koreni, Delikatesów, Herbaty wyklucza się stanowczo. nauczycielki domowej do 2 panienek sprzedaję wygrane sam. 3—10 


10 i 12-letniej, zna;dzie umieszczenie. 
Wiadomość p d adresą T. R p. 


1257 1—6 


Usłowiek zdoln 


(Stowarzyszenia zarejestrowanego z nieograniczoną poręką) 


i wszelkich gatunków starych j 2" 
podaje do powszechnej wiadomości, iż na podstawie 


i zwykłych WEN w pierwszo- 


Kwily irowo) August Schellenberg 


ż tante Mi. ze 
walc "mise: T ea fusy res, owy e NiG poniorzckowna || Eaa] © o mowie, miga procek A E U TORO 
R , D adnic 1 A o + zaf zjęcy 26 3 4 iz "EE . : 


prosi, o jakiekolwiek kancelaryjne lub|fylko sumiennie i radykalnie prze- dotąd, na 5°/, od sta na rok, dalej od pożyczek udzie- 


towar. 103832 0 inno sinóddionić i ia- prowadzona kuracja Chorób zyflliaty- na dac 
r , posiada chlubne świa-|P b Kur 3 / y s edaje i knpuje wszelkie lanych członk i 4 
Cudzień śwleże drożdże [decima i rekomendacja od, sób. dobrsejoamyh js jedrna aois abyjasa ||| Losy Lublańskie | obligi paźsenowe, Misty xasta- |||] obliczać się mającam, 0 0 na Śl, od sta na rok 
Na żądanie wydaje specjalne cenniki. muje Admin. Belemnika Polskiego |[AKOWĄ napewnia na podstawie ści. (La bach) wne, akcje i monety, po cenach Rozdó " was 
B —— eaoh badak i lioro ao riagoak „rd j , najumiarkowańszych. ozdół, 24. Stycznia 1882. 
16 chorób syAlistycznych skór ||| w iz rack. |, „Polecenia z prowincji wykonają się na- E. Füller. 


tychmiast i bez doliczenia prowizji. 

me Zlecenia do zakupna I sprze- 
daży papierć v wartościowych na giet 
drie wiedeńskiej wykonują się pod 
uajkorzystuiejszymi waru «sami 


Józef Wasiewier. 


Losy te za zapłatę 
Mikołaj Zalewski. 


w gotówce po kursie 
wiedeńskim. 


D zerżąawą SA aych prakt. lek. med., chirur. i akuszerji 
do wypuszczenia zr ady ad AO | 


upływy n kobiet i mgt- OGŁOSZENIE. 
ne skutki 5 4 J7 

Podpisany zarząd dóbr, ma w zrębach przeszłorocznych 
znaczrą ilość wierzchów i obeinków po największej 
części z miękkiego drzewa do zbycia. 


ODAO £ 


PIGUŁ KI 


ROŚLINY MATICO f 


PP.GRIMAULT et Cie, Aptekarzy w Paryżu. 


8, ulica Vivienne. 


w bardzo żyznej okolicy, gorzel- 
nia i budynki murowane, bar- 
dzo blisko od miasta powiato-|ę 


ULG, 


gółów udziela na żądanie. zajęcće za umiarkowańsze wynad- me da 
i 5 3 : P ć A 1 z Wszelkie kapsułki, które ł j balsas X 
1256 1—8 grodzenie. Bliższa wiadomość: I. Takowe są najbardziej do zwęglenia przydatne, a że w stanie płynnym, śprawiają Oia nie odtości 1 roledei dełądka: AS 
wn] HA OMA EF O WSKI o. pocz. Skawina x zręby, w których 819 znajdują, Są; niedaleko głównego go- kapsułki z rośliny Matico pana Grimault nie sprawiają żadnej z powyższych 


A niedogodności, ponieważ zawierają kopaiwę w stanie stalym a nie ptynnym 


w połączeniu z esencją Maticn. Powłoczka klejowata rozpuszcza sią łatwo 
w trzewach a nie w żołądku i dlatego to kapsułki te działają dziesięć rázy 
silniej jak wszelkie inne przeciw rzerzączkom nawet chronicznym i zada- 
wnionym. 

Dla untknienia licznych fałszerstw I naśladownictwa, żądać aby stempel 
rządowy francuzki koloru niebieskiego stósownie do prawa z 26 Listopada 
1 1873, marka fabryczna i podpis GRIMAULT et COMP. znajdowały się na 
jednej etykiecie. 


ścińca położone, węgle z łatwością do bliskiej stacji kolejo 
C a | wej Chyrowa przewieziana być mogą. 


Zmiana Lókalu Bliżęzego objaśnienia udziela na zapytanie Zarząd dóbr 


Spasle, poczta Staremiasto. 1283 8—3 
out P 3. jalm tn bor ` 
Selá 4ts-Rrantgeiten kiad aksamitó w i jedwabiów 


Na. De RILSD, A. Herzmansky 


Mitaiieb ber meb. Yacnltas, 


DE Oi L stycania macaaio mitona cony malty 


w handlu 


S TT, 


i Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYI. 
ZEL EDTO OOOO TTTEFFTOOOCETOPTTTFTTFTTTLA LULU tI UA 


Towarzystwo wzajemnego kredytu 


JrmiQnitriaaiIaKERIKEKEKRI TILIA 


Wiru. Bradt, Gonzagarasse Y nie jest jak na Kirchergasse 2. lecz 
(ubsifdt(ay,. Meriang Deden bi 
fasintor nsddtierya ZA yen je Wien VIL, Mariahiiterstrasse nr. Q6, R. D I jn M „A. R A we Lwowie 

rafi e . 4 
Praska sie om 1-4 ir, Na rogu Stifisgasso. we Lwowie, plac Marjacki (Hotel Europejski). f A F 
banvel w. werben gebie aaraes bela | Jl Uznana raetelmność. "M 1183 4 -12 Podwójnie OŁYB:CZONĄ zupełaie biała niaszaplodują sa salonowa nafta litr. 26 ct. przy ulicy Halickiej l 13. L piętro 
Dr. Birsens twirrbe burg bie Ernex NONENENE nad nz czysta gospodźrska „ » 24 9 


grung jum am UntverfitktsProfefjar 
& 


„R D tmars* prawdziwa amerykańska zupołnie biała ninakeplo iująca litr. 52 ot. 
Przy odbiorzą 15 litr. opuszczam z wyjztkiem amerykańskiej 2 ot. na litrze. 


» n É n n dk » 


*m h. asfgejettret -Pi 


naci oa Wkładók oszczędności po 0, rocznie 


Bióro otwarte codzień oprócz miedziel i świąt - 
w godzinach od 9. do 2. om s- 


=" WM" "VT Ra G. GEŻ ZWT ELTJWE ET JESWII TT WEB 
Tord-Boyaux Osłabienie męzkie, rozstrój nerwów, 
azosury, kraty | Utrata soków żywotnich i krwi, grzechy młodości i rozwiązłość. 


Umanie honor. na 


Siene ep _ Proszók poruwiański 


Ur ån» » 
H oałych beczek ważących 120 klgr. daig oprócz tego stosowny rabat. 


N czynią na naftę, jako to: bsczki, blaszanki, ka'nionki liczę po cenie kosztu, 


I ry aint € ie; Wysyłki nskuteczniam d) wszystkich stacyj kuiejowych za gotówkę albo też 


p Ba zaliczką. 4- 
Batt A Dr. Wruna, ak > m) n ski ROA 
Mikolascha 1 Eray- (z ziół peruwiańskich złożony). L. 79/pr. 1259 2--8/f s 
108% 19—36 i Proszek peru wia. ński służy je dynie i wyłącznie na to, OGŁOSZENIE zę” Uznanie I ] ] m 
= PRE A e Aan A TM (ira: i Cztery wielkie medale zasługi i list pochwalny 
| Dla tańczących, ms maemae aama REA na taa areni ha, sadio] , Przy Magistecie kôl, stol. minsta Lwowa sa na cza 
ącycn. niach wynikłych z utraty sokow i krwi, onanji i nocnych polmejach (jako jedynych po-| potrzeby do obsadzenia trzy posady pomocników konc epto- za przewyborne perfumy I wody toaletowe. 


Woda lwowska odznacza się bardzo przyjsmnym i długotrwałym sā- 
pachem, tastępuje perfumy, wody pachnące, acty aromatyczna i to- 
alerowe — Woda lwowska zyskała powszechne uznania i wziętość w 
kraju i za granicą. Ponieważ woda lwowska nietylko jes! znako- 
mitą perfumą do skrapiania sukień i chustek, lecz użyta także aa 
pomocą rozpylacza, daje bardzo wonne i miłe kadsidło, flakon: 80 
1 L złr. 50 ot. 

Woda lawendowecazabrowa. Posiada bardzó y i silny 
zapach; służy do skrapianią sukień i chustek, A: a) toñ 

oo% rospryskiwacza, daje bardzo przyjemne i wonna 

dzidło. Oena całego Sakona 1 20, 

Fát fakona 70 ot. , 

Woda lawendowa podwójna. Vduosególnia się nader emnuym 
orzoświającym zapachem i używa a rg lko jako woda pachnąca 
do skrapiania sukień, chustek i mieszkań, lecz takie jako woda tos- 
letowa ma obszerne zastosowanie w damskiej toalecie, R- ta do 
nacierania ciała lub też zmięszana a wodą do mycia, be ko- 
rzystnie wpływa na płeć i Leja Bl yi i chroniąc ją od wy- 
rzutów, zmarszczek i t, p. Cały fakon 90 ot. 

Pół fiakona 60 ot. i 

Woda kolońska potrójna, która o wiele przewyższa swoją dobro- 
Gi iczne fląkony po 40, 80 i 1:50. 

Woda koleńska fakony po 25, 60 i 1 zir. 

Ocet toaletowy. Odznacza mg nader przyjemnym za achem i jest 
powszechnie używanym do odświeżania ciała, skórze nadaje jędrność, 
orarstwość i chroni Ją od wszelkich wpływów szkodliwych powietrza. 
Służy on również do odświeżania i odwistrzenia powietrza w salo- 
nach. Cena 60 i 1 złr 


Se N szo "oso deoc ky aaa ri zadbac pa Smar z wynagrodzeniem miesięcznem od 30.|jg 
o 50 złr. w. a.). 


LU 
i zł. 80 ct. 
Tajip GIĄWY Ajeat : AI. Gischner e. ir Eak Foli. Kas Joselien aoo =a Starający się o takowe wiuni w terminie do „dnia 18. 
mL 2Qoo>oooSoSoSLLośnnn____ | UVB b. r. wnieść do Prezydjum Magistratu podania zaopa- 
czyli _ 1167 4—0 +++++++++++1++! rrł++++++"+e|trzone w dowody uzdatnienia, t. j. odpowiedniej praktyki 
Praktyczny przewodnik dla tańczących, Nagniotki! w zawodzie administracyjno-politycznym, wieku i dotych-| 


Treść: Sł t Operuję bez użycia instrumentu (noża), bez bolu i rad czasowego zatrudnienia. 
reść: Słowo wstępne. z a entu (no = Sn i mię 
Polonez, "Wale, Kontredans, ||, alni. "aD €D 1. náplaog Sza, 't którego po operacji | We Lwowie, dnia 3. Lutego 1882 r. 


| Mazur, Lansjer, Polka, Polka- nagniotki się a; Ja rd żądanie mogę przedłożyć świa- Y |. 7 - —— 
Mazurka, Galop, Kotyljon, Obe» dectwa najznakomitszych lekarzy. 1145 20—0 WE POK A KCK LIB] X 


i i Dla dogodności P. T. od 28. stycznia pozostaję nieodwo- <$; 
rek, Krakowiak, Zakończenie. ła'nie jeszcze do 16. Lutego w prywatn=m pomieszkanin. Ulica i ©. k. uprzyw. galis. akeyjny 


4 A, 
U 
Łyczakowska Nr. 18, w domu p. Smutnego, parte”, na prawo weai 
Nattaden P E RICHTERA 4 ód 8. do 1:i od_2 do 6. Operacja zwyczajna hagni 1 zir. ł B ANK HIP 0 TE 6 ZN Y ra 
Takóc jest maćpa do nubyeśa. 
Józef Paliński, operator z Paryża, Boulevard Sebastopol 1. 69. WE L OWIE, 


wydaje 
AO W EBD AM ALDAAARNAARNANAJ| PORTY: stycznia 1881 począwszy 


Sakota sztucznych kwiatów 


we Lwowie 


: Perfunay. Chypr, heliotrop, jaśmin, Jokoy-Klub, hiaoynt, lilija, porfa- 
` M ma krako z kwiatów al jeki kwiatów 

przy uiloy Akademickiej pod L. 8. a RĄ kwiatów zma, pełny) net, Maloka, pacanie, Hr 
ma zaszczyt oznajmić, że oprócz 8 R -gl mohowa, Opoponaks, Ylang- , pikmo, perłama lite olek, 
gotowych  najwykwiatniejszych nie 54 | świtezianki, ambrozja, niezapominajki, pieszczotka, kwiat i, kon- 

d H Aa i óżnić oe aso 99 å é, 7 walia, pierwiosnek, róża, itp. flakoniki po 80, 50, 75 ot. 160 i 2. 
ających się rozróżnić od" natury, 6 GU saszetki (Sachet) z sapachem paczulowym, z kwiatów wschodnich, 
wszeikiego rodzaju garniturów hato- iJ konwsliowym, aS polki, kwiatów alpejskich, folkowy, 

Ą R awendowym, pikmowym; annym, heliotropowym i 


wych i ślubnych bukietów i wązo-| 
nów, pesiada-w swej-praeowai w prosti 
z Paryża najświeższej mody kapelu 
sze, stroiki na głowyi krawaty ozdo» 
bne kwiatami. 128 3 3 


td. R 50 ot. 
1 słr., i 4 sir. „2 1001 268—0 
Wedy tealetewe = sapachami: flołek, holiotrop, Milleflenrs, Ess- 
Bouquet, słażą do nacierunia ciała i skrąpiania wiosów. Flakon 1 słr, 

) 


JAN IHNATOWICZ 


we Lwowie, przy alloy Słowackiego l. 2. 3/, płatne w 86 dni po wypowiedzeniu. 


4'| è LJ a so s a m" 57 
Wszystkie znajdujące się jeszcze w obiegu 4"/,"lo S$] 


Ceny kąpieli: 
Wanna porcelanowa z tuszem i bielizuą 1 złr. — et. 


Zakład ten również  przyjmujeł pa ce » Er o A Asygnaty kasowe z 60 dniowem wypowiedzeniem, | A 
‘Iki : VH ynkowa A — ,; Ą i magister farmacji i chemik sądowy. 
EE ra aaa ta n metalowa a » — zr. 30 e. a będą oprocentowane od dnia i. marca 1SSI po mj Fabryka we Lwowie, ulica Kepernika L. 8. 


z własnych kwiatów jak przez od| 
świeżenia zużytych po znacznie zniąj 
żonych cenach, jak niejmniej przyj 


= cząwszy tylko po 4'|, « zatrzymaniem. dotychca- Sg 
j sowego terminu wypowiedzenia. 1017 68—0 Sia 


Filia w Krakowie, Sukiennice l. 30. 


Otwarta od 6. rane do 10. wieczór. 
Główne sizłiady w aptekach: w Stanisławowie u p. Sie- 


Kąpiele ałodowe, żelazne, siarczane, mydlane, tudzież Rydre= 


muje panienki do nauki, na warun-|jj patyczme sporządza się na żądanie. Również dostarcza się Lwów 1. stycznia 1881. ą ohera, w Tarnopaln u p. Jamrugiewicza, w Przemyśla u p. Nabifka, 
kach zajkompletniejszego wygezenia kąpiel do domu. 1014 61-0 bis s; rh x : Wwyrelceja- aiin moraa pirmaorspiarn kę 7" > owiec oral 
lub stosownie do umowy nabyciaj Do abonamentu na 10 kąpieli dodaje stę dwa bilety wolne. iR płacony). ma rd: 

m z 4 a Gd due “K` 


tylko pewnej» specjalności. ab 


‘sr 
SCE * 47 
4 
_k y 4 "U ` 


Tydawua | Jósef Laskownicki, ` 


p  / o.zSz gy NN Z" 


